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Wstępna ocena pracy huty w zimie
Już rozpoczęły się przygotowania
do sezonu letniego

O pierwsze uwagi na temat pracy Huty im. Lenina w zimie 1963/64 r. orał
w sprawie trwających już przygotowań do pracy w okresie letnim (jak wia­
domo. trudności pracy w sezonie letnim, w dwóch ostatnich latach, bardzo dały 

sie nam wc znaki i wpłynęły poważnie na wyniki oałoroczne huty) — redakcja „Gło­
su” zwróciła się do dyrektora technicznego HiL mgr inż. BOLESŁAWA GRASZEW- 
SKIEGO.
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towarzysz 
pracę pro- 
im. Leni'

„GŁOS". Jak 
dyrektor ocenia 
dukcyjną Huty 
na w okresie tegorocznej 
żrr,y'

Dyr. GRASZEWSKI. W za­
sadzie nie można się ostatecz­
nie wypowiedzieć jak huta 
pokonywała trudności zimy 
na przełomie 1963/64, gdyż o- 
kres zimowy, przynajmniej 
pod względem kalendarzo­
wym. jeszcze się nie zakoń­
czył. Niemniej jednak trudno 
byłoby się spodziewać w mar­
cu br. tego typu zjawisk at-
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mosferycznych', które mogłyby 
spowodować kłopoty, zwykle 
wiążące się z okresem zimo­
wym. Odkładając zatem o- 
cenę stopnia pokonania trud­
ności zimowych i egzaminu, 
jaki w tym zakresie zdały 
Przedsięwzięcia poczynione 
dla ich wyeliminowania, o- 
gólnie tylko stwierdzić moż­
na. że przygotowania były — 
jak się na szczęście okazało 
— zrobione na skalę znacznie 
większych trudności, niż te. z 
którymi spotkaliśmy się

(dokończenie na str. 2)

Uroczysta akademia w hucie
w Święto Kobiet

Tradycyjnie, jak co roku, w 
Sali Teatralnej HiL odbyła się 
w ub- czwartek uroczysta a- 
kadetnia z okazji Międzynaro­
dowego Dnia Kobiet W Pre­
zydium zasiedli m. in.: prze­
wodnicząca Komisji Kobiecej 
ZG ZZH H. Stalmachowska, 
sekretarz Komisji Kobiecej RZ 
HiL Zofia Wejman, sekretarze 
KF PZPR — M. Najduchowski 
i W. Żolnierkiewicz, I sekre-

Dzió
i nurze:

• Podzię­
kujmy im w 
Międzynaro­
dowym Dniu 
Kobiet — 
str. 3.
• Rozryw­

ki umysło­
we — str. 8. 

♦♦♦♦♦♦ darczym HiL,

sala wypełniona Hyla „po trzeci-. Na pierwszym planie — dzieci 
w barwnych strojach krakowskich. FOTO: J. BROŻEK

tarz KF ZMS A. Peszko, prze­
wodniczący Rady Zakładowej 
huty J. Stefanik, przewodni­
czący Rady Robotniczej A. 
Komórka, dyrektor naczelny 
HiL mgr inż. Bohdan Koło­
myj ski, przedstawiciele KD 
PZPR z Nowej Huty — I se­
kretarz A- Kasprzyk i sekre­
tarz propagandy H. Winiarska, 
wiceprzewodnicząca Prezy­
dium DRN — H. Dudzińska. 
Salę wypełniły kobiety zatru­
dnione w HiL wraz z rodzina­
mi, rencistki i emerytki.

Obszerny referat, obrazujący 
przeobrażenia w powojennej 
Polsce oraz zadania huty, jej 

• rolę w naszej gospodarce na­
rodowej i udział kobiet w two­
rzeniu produkcji i wartości 
społecznych — wygłosiła I. 
Wieczorek, przewodnicząca 
Zespołu d's Aktywizacji Ko­
biet przy KF PZPR.

Po referacie głos zabrał tow. 
J. Stefanik, składając kobie­
tom w imieniu ZG ZZH i ko­
lektywu kierowniczego huty 
serdeczne podziękowania za 
ich pracę i życzenia dalszych 
sukcesów. Podkreślił równo­
cześnie duży wkład praco­
wnic huty w działalność za­
wodową i społeczną. W imie­
niu władz dzielnicowych. KD 
PZPR i ZD Ligi Kobiet gorące 
życzenia kobietom i ich ro­
dzinom złożyła tow- H. Du­
dzińska,

Bardzo wzruszającym mo­
mentem było wręczenie 23 ak- 
tywistkom z HiL i dzielnicy 
dyplomów za pracę społeczną 
i wiązanek kwiatów, które 
wręczyły dzieci w strojach 
krakowskich. Odczytanie listy 
kobiet nagrodzonych premia­
mi pieniężnymi (nie zapom­
niano tym razem o żadnej 
rencistce i emerytce) oraz po­
informowanie zebranych o na­
dejściu depeszy z życzeniami 
od kobiet z Eisenhuttenstadt 
w NRD — zakończyło część o- 
ficjalną akademii.'

Zgromadzeni oglądnęli na­
stępnie wesołą komedię filmo­
wą, a w godzinach wieczor­
nych aktyw kobiecy spotkał 
się przy czarnej kawie z kie­
rownictwem polityczno-gospo-

8 marca - Międzynarodowy Dzień Kobiet

O uśmiech na codzień

Weszło jut w zwyczaj, że 
Międzynarodowy Dzień 
Kobiet, tak mile świę­
to witamy m. in. oko­

licznościowym artykulikiem. 
Nie będziemy tym razem pi­
sać o tradycji tego dnia, o je­
go historii, o sprawach odle­
głych i tylko pośrednio zwią­
zanych z dzisiejszym dniem. 
Chceniu natomiast przy te] 
okazji zwrócić się do męż­
czyzn, aby widzieli nas — ko­
biety, nie tylko w tym jednym 
jedynym dniu w roku. aby, 
zauważali nas na co dzień, a 
nie od święta. Przed 8 marca 
potrafią być mili, uprzejmi, 
uśmiechnięci. Wypada prze­
cież w tym jednym dniu zło­
żyć życzenia, uśmiechnąć st« 
i mocniej uścisnąć rękę, a na­
wet ucałować ją z niespoty­
kaną kiedy indziej kurtuazia.

Bardzo nam miło, że „silna 
pleć" nie zapomina o naszym 
święcie, że chce sprawić nam 
troszeczkę radości. Ale eży 
nie należy nam się uśmiech i 
życzliwość przez cały rok? Czy 
nie zasługujemy na to, by o- 
laczano nas zawsze sympatią 
i szacunkiem, by doceniano 
naszą pracę i wysiłki nad 
wychowywaniem rodziny? Nie­
stety, mężczyźni mają w tym 
względzie „poważne zaniedba­
nia”, o czym wiele czytaliśmy 
w niedawno zakończonym 
konkursie kobiecym...

Dzień 8 marca, to naprawdę 
miły dzień i nie byle jakie 
święto dla kobiet. W tym dniu 
mamy przynajmniej ¿akii 
przedsmak sytuacji, jaka po­
winna zawsze panować w na» 
szym życiu, pogodnej atmo­
sfery, tak ważnej w naszej 
codziennej pracy. 1 zawsze w 

tym dniu powraca nadzieja, że 
musi się coś zmienić w trak­
towaniu kobiet i zresztą zmie­
nia się na pewno, choć trochę 
za wolno..

W Hucie im. Lenina pracu­
je blisko 3 tys. kobiet. W po* * 
równaniu z wielotysięczną za 
łogą, nie jest to tak wiele. A- 
le zapał, ambicja. pracowi­
tość, sumienność, jakie ce­
chują olbrzymią większość 
kobiet w HiL nie są bez zna­
czenia. Kobiety pełnią odpo­
wiedzialne funkcje również w 
produkcji — w walcowniach 
i w ZMO, w Gł. Mechaniku 
i w Transporcie Kolejowym. 
A więc są potrzebne i w ta 
już dzisiaj chyba nikt nie wą­
tpi...

W związku z XX rocznicą PRL, XV-leciem Nowej 
Huty i X-leciem rozpoczęcia produkcji przez Hutę 

im. Lanina, RK NOT huty wystąpił z apelem do in­
żynierów i techników członków i nie członków NOT, 

wzywając ich do uczczenia czynem produkcyjnym tych 
rocznic oraz do podejmowania zobowiązań zmierzających 
do usprawnienia działalności produkcyjno-technicznej.

W apelu tym m. in. czytamy: „W wielkim wysiłku bu­
dowania i rozwoju Huty im. Lenina w pierwszych szere­
gach załóg zawsze z całą ofiarnością i poświęceniem pra­
cował1 inżynierowie i technicy. W jubileuszowym roku 
XX-Iecia wysiłek naszych kadr technicznych winien bvć 
jeszcze bardziej wzmożony, aby zapewnić dalszy i szyb­
szy rozwój produkcji, poziomu techniki i doskonalenia kadr .

Apel zawiera następujące kierunki działania w czynie 
produkcyjnym:

• Podejmowanie i zgłaszanie udziału w realizacji określo­
nych pozycji zadań planu rozwoju techniki oraz planu za­
mierzeń organizacyjno-technicznych przyjętych w HiL na 
rok lStś.
• Podejmowanie prób rozwiązania na drodze usprawnień 

organizatorskich i technicznych wąsk*ch odcinków stanowią­
cych przeszkody w rozwoju produkcji.

jg Tworzenie zespołów dla opracowania nowych, ważnych 
techn czn:ę zagadnień z dz edziny rozwiązań i problemów 
technologicznych, -konstrukcyjnych itd.

Z okazji Międzynarodowego 
Dnia Kobiet nie chcemy wie­
le mówić. Zrobią to przedsta­
wiciele kierownictwa polity­
cznego, społecznego i gospo­
darczego na uroczystych a- 
kademiach. i miłych wieczór, 
kach, na spotkaniach z ko­
bietami. A my, w imieniu Re­
dakcji i całego Ośrodka In. 
formacyjno-Prasowego HiL 
przekazujemy wszystkim ko­
bietom zatrudnionym w Hu­
cie im. Lenina, ich matkom i 
córkom — najlepsze, gorące 
życzenia, aby zawsze żyły w 
pokoju, szczęściu, zdrowiu i 
radości. 1 aby ich osiągnięcia 
były coraz większe, na miarę 
naszych wielkich przeobrażeń 
w Ludowej Ojczyźnie której 
dwudziesty jubileusz będzie­
my święcić już wkrótce.

DANUTA RYBARCZYK

XI Spartakiada Huty Im. 
Lenina „rozkręca się”. W ZK 
i w W-3 zaczęły się już eli­
minacje w podnoszeniu ciężar­
ków. W Zakładzie Koksoche­
micznym startowało już 200 
pracowników. Trwają finały

OLIMPIADA 
KULTURALNA HiL

II Olimpiada Kulturalna 
HiL spotkała się z dużym za­
interesowaniem załogi kom­
binatu. Jako pierwszy zgłosił 
się Pion Głównego Energety­
ka, niestety tylko do trzech 
najłatwiejszych konkursów.

Do wszystkich konkursów 
zgłosiły swój udział załogi 
Wielkich Pieców, Walcowni 
Wstępnych. Głównego Mecha­
nika, ZK i Transportu Kolejo­
wego.

Szczególnie dużo imprez w 
ramach Olimpiady Kultural­
nej HiL zaplanował Wydział 
Wielkie Piece. W ramach 
konkursu oświatowo-czytelni- 
czeeo dwa razy w miesiącu 
organizowane są na wydziale

(dalszy ciąg na str. 3)

Indywidualnego turnieju sza­
chowego, w których do tej po­
ry wzięło udział 40 zawodni-

Jak pisaliśmy w ub. tygodniu, 
w Spartakiadzie Zimowej HiL dla 
dzieci hutników zwyciężyła bez­
apelacyjnie Szkoła nr 81. Oto mgr 
inż. A. Klocek wręcza puchar i 
dyplom nauczycielce WF ze zwy­
cięskiej szkoły — ob. D. Budziko­
wej.

Fot.: St. Gawliński

ków. Prowadzi Mamon z ZK 
— 4,5 pkt. przed Zajdą z DN 

(dokończenie na str. 2)

Na XX-lecie PRL
—•- - «

APEL NOT HUTI im. LENINA
’ ’ jg Podejmowanie prób rozwiązania określonych tematów 

stanowiących zadania tematyczne, planu racjonalizacji, zmie­
rzających do programowego wprowadzania usprawnień w 
produkcji HiL.
• Opracowywanie naukowych lub technicznych opracowań 

i referatów związanych z wybranymi kierunkami branżowy­
mi dalszego rozwoju techniki.
• Podejmowanie zobowiązań działania w charakterze spo­

łecznych doradców technicznych w ruchu racjonalizatorskim.
Opracowywanie projektowej łub dokumentacyjnej stro­

ny dla wybranych zadań postępu technicznego, organizacji 
produkcji lub racjonalizacji.
• Opracowywanie i wygłaszanie referatów w celu zapew­

nienia szerszego działania na rzecz podnoszenia kwalifikacji 
kadr technicznych i załogi.

Indywidualne i zespołowe zobowiązania winny być 
składane w kołach NOT w wydziałach. W kwietniu br. 
będą one oceniane w wydziałach na zebraniach kół NOT. 
Wyniki I etapu realizacji zobowiązań będą sumowane w 
związku z obchodem XX-lecia PRL w lipcu 1964 r.

OD REDAKCJI
Otrzymaliśmy już pierwszą odpowiedź na apel NOT 

Huty im. Lenina od inżynierów i techników kombinatu. 
Przekazali nam ją inżynierowie członkowie grupy związ­
kowej Gl. Inżyniera d s techniki. Dla uczczenia rocznic 
łączących się z XX-teciem PRL, zobowiązują się oni m. in.

1. Podjąć inicjatywę zorganizowania kadry społecznych do­
radców technicznych racjonalizacji.

2. Utworzyć spośród swego grona I-szy społeczny zespół do­
radców technicznych, których zadaniem będzie udzielanie po­
mocy racjonal zatorom na ich wniosek, bądź inicjowanie wśród 
racjonalizatorów jednostek produkcyjnych prac, zm erzających 
do rozwiązania ujętego w tematyce planu racjonalizacji w po­
szczególnych wydziałach, (w)

j i
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Wstępna ocena 
huty w zimie

(dalszy ciąg ze str. 1) 
okresie grudnia, stycznia i lu­
tego.

Szczerze mówiąc nasze czo­
łowe przedsięwzięcia technicz­
ne tj. ogrzewanie rozjazdów 
stacji surowcowych i promien­
nikowe ogrzewanie talbotów 
z rudą stalownianą, aczkol­
wiek wykazały swą pełną 
sprawność i przydatność te­
chniczną, nie mogły być wy­
próbowane w najcięższych 
warunkach zimowych, jakie 
stwarzają zamiecie śnieżne i 
długotrwałe silne mrozy. Pod­
kreślić pragnę, iż nie znaczy 
to, abyśmy byli z tego stanu 
rzeczy niezadowoleni. I abyś­
my ¿edykolwiek mogli tęsk­
nić do surowych zim. General­
nie biorąc, całość przygoto­
wań organizacyjno-technicz­
nych umożliwiła pracę huty 
w okresie zimowym bez ja­
kichkolwiek przerw, usterek 
i zahamowań.

„GŁOS”. Czy nie nale­
żałoby zatem metod orga­
nizacyjnych wypróbowa­
nych w praktyce okresu 
zimowego, zastosować — 
oczywiście z uwggl(dnie­
niem specyfiki innegg se­
zonu — do innych, trud­
nych, sezonowych okre­
sów w pracy huty?

Dyr; GRASZEWSKI. Utra- 
filiście w sedno. Jak wiado­
mo bowiem drugim okresem 
corocznie poważnie obniżają­
cym produkcyjne osiągnięcia 
HiL jest okres letni. Trudności 
wiążące się z tym okresem od­
czuwaliśmy bardzo dotkliwie 
w przeciągu dwóch minionych 
lat. Postanowiliśmy więc 
przygotować się do niego w 
r. 1864, stosując te same for­
my organizacyjne, które ce­
chowały nasze przygotowania 
do zimy. Przygotowania naaze 
generalnie rzecz biorąc, spro-, 
wadzają się do kompleksowej’

Kobiety podejmują zobowiązania
Po poważnym zobowiąza­

niu. jakie podjęła przed XX 
rocznicą PRL załoga Walcow­
ni Wstępnych, postanawiając 
w tym roku dać ponadplano­
wą produkcję wartości ok. 120 
min zł, kolej na inne zobo­
wiązania, głównie o charakte­
rze społecznym.

Włączyły się do nich spon­
tanicznie kobiety zatrudnione 
w Hucie im. Lenina i im w 
całości chcemy poświęcić tę 
informację.

Szereg zobowiązań porząd­
kowych podjęły pracownice 
Stalowni, 296 godzin na prace 
społeczne przeznaczają kobie­
ty z W-97. Również Transport 
Kolejowy „kroczy w czołów­
ce” zobowiązań kobiecych. 
Postanowiono przepracować 
300 godzin przy porządkowa­
niu terenu wydziału i pomie­
szczeń ruchowych oraz 800 
godzin przy wyremontowanym

XI Spartakiada HiL
(Dokończenie ze str. 1.)

— 3 pkt. W Wydziale Remon­
tów Taboru Kolejowego 40 o- 
sób startowało w przeciąganiu 
liny, a na specjalne wyróżnie­
nie zasługuje tu organizator 
rozgrywek — przewodniczący 
Rady Wydziałowej tow. M. 
Aksamit

*
Tylko do 10 marca można 

zgłaszać uczestników Sparta­
kiady w zawodach narciar­
skich, które odbędą się 30 
marca (drugi dzień świąt) w 
Zawoi. Zgłoszenia, zawierają­
ce imię i nazwisko zawodnika, 
datę urodzenia, miejsce za­
mieszkania i wykaz brakują­
cego sprzętu — przyjmuje z 
wydziałów Oddział PTTK w 
HiL.

V
Do 15 marca należy zakoń­

czyć całkowicie eliminacje w 
tenisie stołowym, dokonując 
zgłoszeń w TKKF.

Nie tylko sprawy Spartakia­
dy, ale również wiele innych 
interesujących zagadnień bę­
dą tematem walnego zebra­

mobilizacji wszelkich dostęp­
nych środków technicznych- 
wszelkich poczynań organiza­
cyjnych, które mogą ułat­
wić pracę naszej załogi w o- 
kresie upałów, stwarzając wa­
runki umożliwiające jej kon­
tynuowanie bez obniżenia wy­
dajności

Główna komisja „letnia” 
rozpocznie swą pracę w opar­
ciu o wstępne plany działania, 
do których opracowania zo­
stały zobowiązane wszystkie 
wydziały produkcyjne i po­
mocnicze Huty im. Lenina w 
dniu 15 lutego br. Termin tych 
wstępnych opracowań mija z 
dniem 10 marca br.

Te wstępne wydziałowe 
plany działania wraz z obszer­
nymi planami przedsięwzięć, 
które przygotowuje dyrekcja 
administracyjna, dyrekcja 
pracy oraz pion techniczny, u- 
możliwią po wszechstronnym 
przedyskutowaniu i uzupeł­
nieniu oraz skoordynowaniu — 
zestawienie zbiorczego planu 
działania.

W ten sposób, aczkolwiek 
zimy roku 1964 nie można je­
szcze uznać za zakończoną, 
koncentrujemy się już obec­
nie na zagadnieniach odno­
szących się do diametralnie 
odmiennego okresu klimaty- 
tznego. Zaznaczyć należy, że 
niewiele czasu pozostaje przed 
r.ami do pierwsze; fali upa­
łów, która już w czerwcu 
stworzyć może poważny Kom­
pleks trudności w ruchu i pro­
dukcji.

„GŁOS”. Liczymy na 
informacje o przebiegu 

przygotowań.
Dyr. GRASZEWSKI. O 

przebiegu przygotowań do o- 
kresu letniego będziemy 
,-Głos” — a pop-zez pismo i 
pracownika r huty syste­
matycznie '«‘inr.c-wać

Chciałbym zaapelować go­
rąco do całego aktywu naszej 
huty, aby potraktował sprawy 
przygotowań do okresu let­
niego z podobną uwagą, jak 
czynił to w ramach prac przy­
gotowawczych do zimy. Nie 

niedawno schronisku tury­
stycznym „Sromowce Niżne”, 
z którego korzystać będzie za­
łoga naszej huty.

Ciekawe są zobowiązania 
kobiet zatrudnionych w ZMO. 
Poza zobowiązaniami produk­
cyjnymi o wartości ponad 280 
tys. zł, postanowiły one zaini­
cjować zbiórkę książek, zaba­
wek i używanej odzieży dla 
uboższych dzieci przebywają­
cych w szpitalach, przedszko­
lach i w Domu Dziecka. Na 
uwagę zasługują również zo­
bowiązania produkcyjne ko­
biet z Gł. Mechanika. Łączna 
ich wartość wynosi 180 tys. 
zł, z czego na same Odlewnie 
przypada 150 tys. zł. Zobowią­
zania te dotyczą m. in. wy­
produkowania ponad plan 200 
ton wlewnic, jak również wie­
lu prac porządkowych i o 
charakterze czynów społecz­
nych. (dr) 

nia sprawozdawczego Ogniska 
TKKF ZMS przy Hucie im. 
Lenina. Zebranie odbędzie się 
13 marca o godz. 15.30 (pierw­
szy termin), względnie o godz. 
16 (drugi termin) — w sali 101 
budynku S. Wytyczenie kie­
runków działania na rok 1964 
powinno być udziałem jak 
największej liczby uczestni­
ków zebrania. Obecność jest 
więc bardzo pożądana.

11 bm. rozpoczynają się roz­
grywki bridżowe w ramach 
Spartakiady HiL. Zebranie w 
tej sprawie, na którym zosta­
ną podane wszelkie informa­
cje, odbędzie się w tym sa­
mym dniu o godz. 17 w sali 
Hutnika.

*
Króciutko wrócimy jeszcze do 

odbywanej niedawno Zimowej 
Spartakiady HiL dla dzieci hut­
ników. Przez przeoczenie, zapom­
nieliśmy napisać o wielkim wkła­
dzie pracy, jaki dał Dział Socjal­

ny HiL z kierownikiem CZ. GA- 
CZORKIEM na czele. Dzięki to­
warzyszom z Działu Socjalnego 
możliwe było zakupienie wielu 
cennych nagród dla młodocianych 
zwycięzców oraz sprawne zorga­
nizowanie Spartakiad- Serdecz­
nie dziękujemy!

Jdr) 

możemy ani na chwilą r a pom­
nieć, że w okrisie letnim br. 
obchodzić będziemy rocznice 
o największy:!' zrac»eniu po­
etycznym, jakimi 5a — 20-le- 
cie Polski Ludowe i 15-leele 
Nowej Huty i 1) jecie rozpo- 
czv i* produkcji hutniczej 
przez HiL.

W TYM WrĘC OKRESIE NIE 
WOLNO NAM ZAWIEŚĆ OCZE­
KIWAŃ, JAKIE WIĄŻĄ SPO­
ŁECZEŃSTWO, PARTIA I RZĄD 
Z DZIAŁALNOŚCIĄ PRODUK­
CYJNĄ NASZEJ NAJWIĘKSZEJ 
W KRAJU HUTY.

W imieniu „Głosu” rozmowę 
prowadził: r. w.
•■■aiiiiHiisMnmHłiiiiam

TABELA WYKONANIA ZADAŃ 
PRZEZ HUTĘ DO 4 BM. WL.

proc, 
planu 

ZMO — wyroby szamotowe 101
ZMO — wyroby zasadowe M
’.MO dolomit prażony ICO
ZMO — wapno palone 107
ZK — koks ogółem 101
*.K — koks wielkopiecowy 100
ZK — smoła »’
ZK — benzol na
ZK — siarczan amonu na
Aglomerownia ioa
Wielkie Pieca 10«
Wydział Przerobu żużla

żużel granulowany 111
żużel pumeksowy los

Stalownia J22

Walcownia Drobnych Profili

Walcownie Wstępn»
kęsiska prod. surowa 116
prod. gotowa 107
kęsy prod. surowa «0
prod. gotowa W

Walcownia Gorąca Blach
prod. surowa loa
prod. gotowa 101

Walcownia Zimna Blach
blacha „czarna” surowa J01
prod. gotowa 100
blacha ocynk. surowa 07
prod. gotowa 104
blacha ecynow. surowa M
prod. gotowa M

Wydział Rur Zgrzewanych
rury prod. surowa 75
prod. gotowa 126
profile gięte 135

profile prod. surowa 57
prod. gotowa 103
drut prod. surowa 100
prod. gotowa sa

Wydz. W-l prod. ogółem oo
Wydz. W-I stal elektr. sur. H4 
Kuźnia — wyroby kute 100
wydz. w-3 prod. ogółem 100 
WKS r M
Siłownia 104

Nowy miesiąc różnie taczał sie 
dla poszczególnych wydziałów hu­
ty. Największe nadwyżki za 4 dni 
marca wykazują: Stalownia (M54 
t), Aglomerownia (3407 t). Wielki» 
’iece (1407 t). Wydział Przerobu 
Żużla w żużlu granulowanym 
(1052 t). Poważną nadwyżkę w 
kęsiskach w ilości 1728 ton wy­
kazuje także Wydział Walcownie 
Wstępne.

Ale są również niedobory. Do 
planu brakło 34 t wyrobów zasado­
wych, 120 ton smoły, l ton siar­
czanu amonu, aż 1061 ton kęsów. 
Jak widać z załączonej tabeli, po­
niżej planu są ponadto: Odlewnie. 
WKS oraz Walcownia Drobnych 
Profili w gotowej produkcji dru­
tu. Zaległości te powinny być 
zlikwidowane w następnych 
dniach marca, co nie będzie aż 
takie trudne z uwagi na to, że 
miesiąc dopiero się zaczął.

-dr) 

tiMthithahithJtw-
PAMIĘTAJ, ZR OSZ- 

OZi;DZAJ .C PRĄD W 
MIESZKANIU PRZYCZY­
NIASZ SIĘ DO USPRAW­
NIENIA NASZEJ GOS­
PODARKI NARODOWEJ

Już 6 tys. ton stali ponad plan

Dobrze współpracuje Stalownia z HPR
3 marca w godzinach popo­

łudniowych nastąpiła w Stalo­
wni poważna awaria: na piecu 
martenowskim nr 6 ucieczka 
metalu progiem okna wsado­
wego. Rzecz niemiła i zagra­
żająca poważnymi stratami w 
produkcji. Piec mógł stać peł­
ne 3 doby, gdyby...

Właśnie. Gdyby nie nadzwyczaj­
na, godna najwyższej pochwały 
praca załogi pieca, a przede 
wszystkim pracowników Hutni­
czego Przedsiębiorstwa Remonto­
wego. Załogi inż. Inż. Zawartki i 
Kanturskiego oraz brygada mis­
trza Czubrowskiego wykazały 
W’prost rekordową szybkość w li­
kwidacji skutków awarii. Po 12

Zycie partii

Gdy ekipa łączności nie traktuje 
swojej działalności tylko formalnie

W dniu 6 lutego br. na po­
siedzeniu Komitetu Gromadz­
kiego PZPR w Klimontowie 
pow. Proszowice dokonano o- 
ceny pracy ekipy łączności 
miasta ze wsią z Huty im. 
Lenina — konkretnie współ­
prace ekipy z Wydziału P-60z 
wioskami gromady Klimon­
tów. W posiedzeniu wzięli u- 
dział przedstawiciel KP PZPR 
— Proszowice tow. Natkaniec 
oraz kier, wydziałowej ekipy 
łączności miasta ze wsią tow- 
Mieczysław Bałdys, sekretarz 
KZ tow. Morawłki, a z ramie­
nia kier, wydziału tow. mgr 
Stanisław Swłerczyński.

Jak wykazała analiza i oce­
na. praca ekipy łączności z 
gromadą utrzymywana jest 
nieprzerwanie od kilku lat, a 
kierownika ekipy tow. Bałdy- 
sa doskonale znają mieszkańcy 
wiosek wchodzących w skład 
gromady Klimontów.

Nie zdziwi nas ta zażyłość, 
edy się dowiemy, że ekipa bie- 
rze czynny udział w życiu gro­
mady. Obok pracy kulturalnej, 
takiej jak występy zespołów 
artystycznych, organizowanie 
życia świetlicowego, towarzy­
sze z ekipy wzięli udział w re­
moncie remizy strażackiej, or-

Warto podjąć taką inicjatywą
Praca polityczna członków 

partii w miejscu zamieszka­
nia w różnych osiedlach No­
wej Huty jest coraz lepsza. 
Różne są jej rodzaje. Uzależ­
nione to jest cd inicjatywy 
kierownictwa Terenowych 
Grup Partyjnych na poszcze­
gólnych osiedlach. Każdy z 
kolektywów ma swoje meto­
dy pracy. Wszystkie te meto­
dy są jednak dobre.

Najbardziej ciakawa jest 
praca w TGP na osiedlu Zgo­
dy. Tutaj towarzysze jako

Dlaczego oszczędzają?
Oszczędzanie złotówek na ksią­

żeczkę PKO weszło już w piękny 
i pożyteczny zwyczaj w naszym 
kraju. Córa*  więcej ludzi syste­
matycznie oszczędza, a wśród 
nich nie brak i kobiet. Dlaczego 
składają pieniądze?

Danuta Knynówek ze Stalowni 
mówi: „Koleżanki dziwią się, te 
przy moich niewielkich poborach 
mogę sobie każdego roku pozwo­
lić na wyjazd do odległych miej­
scowości wczasowych. Nie tylko 
na wczasy, ale i na inne, poważ­
niejsze wydatki wystarcza mi, 
dzięki systematycznemu oszczę­
dzaniu przez cały rok na książecz­
kę PKO.

A oto wypowiedź Janiny Bator 
z Siłowni: „Już od roku 1955 co 
miesiąc odkładam na książeczkę 
PKO kwotę od 200 do 300 złotych. 
Dzięki temu zdołałam już kupić 
pralkę, odkurzacz, lodówkę I tele­
wizor. Obecnleęoszczędzam na no­
we meble.

Wypowiedzi te skomentujemy 
bardzo krótko: naprawdę warto 
oszczędzać!

(dr)

godzinach postoju piec był goto­
wy do pracy.

Cieszy nas bardzo, że załoga 
HPR wykazuje tak dużą po­
moc Stalowni, że rozumie wa­
gę podjętych przez stalowni- 
ków zobowiązań. Wyrazem te­
go zrozumienia jest także pod­
jęcie przez pracowników HPR 
zobowiązania: Wydział Robót 
Fiecowych skróci w roku 1964 
remonty pieców martenow- 
skirh o 100 godzin, co w efek­
cie da dodatkowo ok. 3 tys. 
ton stali. Tym samynt HPR- 
owcy nie tylko witają zbliża­
jącą się 20 rocznicę Polski Lu­
dowej, ale łączą się jeszcze 

gtmizowaniu kółek' rolniczych 
w poszczególnych wioskach 
gromady. Kilkakrotnie pod­
kreśliło duży wkład , pracy 
tow. Bałdysa, który nie ba­
cząc na kiepskie drogi oraz 
porę dnia, podążał pieszo do 
poszczególnych wsi, by napra­
wić zepsuty telewizor w szko­
le czy wywiązać się z innego 
powierzonego zadania. Nic też 
dziwnego, że aktualna praca 
ekipy wysoko została ocenio­
na również w Komitecie Po­
wiatowym PZPR w Proszowi­
cach

Przy omawianiu planu pra­
cy ekipy na rok 1964 na pod­
kreślenie zasługiwał fakt, że 
towarzysze z Komitetu Gro­
madzkiego prosili o pomoc W 
uatrakcyjnieniu życia świe­
tlicowego, o dalsze przyjazdy 
zespołu artystycznego, o u- 
dział w zebraniach partyjnych 
przedstawicieli z Komitetu 
Zakładowego Zgniatacza, któ­
rzy by informowali o aktual­
nych problemach politycz­
nych i gospodarczych w kra­
ju, jak również o sytuacji 
międzynarodowej, co wpłynę­
łoby na ożywienie zebrań 
wiejskich komórek partyj­
nych.

pierwsi w kraju zorganizowa­
li w 1963 roku tak zwany O- 
siedlowy Klub Dyskusyjny. 
Na zebraniach tegoż klubu o- 
mawiane są różne zagadnie­
nia polityczne, gospodarcze i 
światopoglądowe. Towarzysze 
na osiedlu Zgody uważaia. że 
jeżeli się otrzyma zawiadomie­
nie o mającym się odbyć po­
siedzeniu klubu, trzeba wziąć 
w nim udział. Każdy z towa­
rzyszy wie, że tam naprawdę 
można się czegoś ciekawego 
dowiedzieć. Na ostatnim po­
siedzeniu w styczniu omawia­
ne było zagadnienie etyki ka­
tolickiej i etyki marksistow­
skiej. Lektor KD PZPR w 
Nowej Hucie potrafił tak cie­
kawie wyłożyć przedmiot, że 
zebrani towarzysze prosili, aby 
częściej przychodził do ich 
klubu i aby przeprowadził ca­
ły cykl wykładów związa­
nych z tą tematyką.

Dobrych inicjatyw towa­
rzyszy z osiedla Zgody było 
więcej. Np. zorganizowania 
Społecznego Sądu Osiedlowe­
go, czy praca z kuratorami — 
to przecież wszystko, czego 
nie ma na innych osiedlach 
naszej dzielnicy. Tak dziew 
się między innymi dlatego, ie 
towarzysze z tego osiedla są 
w kontakcie z Komitetem 
fabrycznym PZPR w hucie i 
Komitetem Dzielnicowym 
partii, gdzie konsultują się w 
sprawie swoich zamierzeń i 
gdzie otrzymują dobrą pomoc 
doradczą.

Spróbujcie towarzysze w in­
nych osiedlach, może coś z do­
świadczeń na osiedlu Zgody 
przyjęło by się i u Was. Warto 
zacząć.

JEREMIASZ WAJLER 

ściślej z wysiłkami załogi Sta­
lowni — dla ogólnego dobra 
huty.

Wróćmy do produkcji stall. W 
tej chwili nadwyżka wynosi już 
ok. 5 tys. ton ponad plan marca. 
Wybraki kształtują się w dalszym 
ciągu poniżej dopuszczalnej nor­
my — 2,3 proc, na 3,6 proc. Nie­
stety mimo wielkiej mobilizacji 
sałogi do podniesienia ilości pro­
dukcji, mimo świetnych wyników 
w przekraczaniu planów i pomy­
ślnej realizacji zobowiązań, cza­
sami zapomina się o jakości pro­
dukcji. A jakość bezwarunkowo 
musi iść w parze z wielkością. 
Tymczasem liczba nietralionych 
wytopów w marcu poważnie 
wzrosła. Podczas, gdy w lutym 
osiągano ich 6,9 proc, (na dopusz­
czalne 9.5 proc.), to w tym mie­
siącu liczba ta powiększyła się aż 
do 14 proc. A więc zadanie bojo­
we na najbliższe dni: wrócić do 
poziomu lutego w ilości nietrafio­
nych wytopów! Rzecz niesłycha­
nie istotna.

'A' więc szerokie pole do dal­
szego działania dla obecnej e- 
kipy łączności miasta ze wsią, 
która winna być zasilana 
przez KZ np. wykładowcami 
szkolenia ideologicznego. Po­
nadto towarzysze z Komitetu 
Gromadzkiego postulowali 
zorganizowanie wycieczki u- 
możliwiającej poznanie kom­
binatu. Mamy nadzieję, że 
przy pomocy Komitetu Zakła­
dowego i Komitetu Fabrycz­
nego opracowany plan pracy 
ekipy będzie zrealizowany.

s. s. 
—0—

Wzmóc
dyscyplinę partyjną
Ostatnie zebranie Organi­

zacji Partyjnej, które odbyło 
się w dniu 26 bm. w Walco­
wniach Wstępnych, było ze­
braniem czysto roboczym. Te­
mat złożonej informacji przez 
I-go sekretarza KZ tow. Ta­
deusza Szwaczka, to sprawa 
pracy całej organizacji za os­
tatnie 6 miesięcy. Okres ten 
jak stwierdził tow. Szwaczek 
dał nam podstawę do pozyty­
wnej oceny poszczególnych o~ 
gniw partyjnych, ale jedno­
cześnie nie można oszczędzić 
krytycznej oceny niektórym 
komisjom przy KZ.

Sprawa dyscypliny partyj­
nej wśród członków organiza­
cji zajęła osobny rozdział w 
informacji; nie jest do pomy­
ślenia dalsze tolerowanie ab­
sencji na zebraniach lub szko­
leniu partyjnym — stwierdził 
tow. Szwaczek. Z kolei rozpo­
częła się naprawdę rzeczowa 
dyskusja. Mówiono dużo o 
pracy grup partyjnych, o pra­
cy z kandydatami, szkoleniu 
ideologicznym i samej dyscy­
plinie. W dyskusji zabrali głos 
tow. tow. Karol Bąk, Stefan 
Mroczek, Władysław Szerszeń, 
Tadeusz Lewandowski, Stani­
sław Swierczyński i inni.

Zebranie zakończono podję­
ciem jedomyślnej uchwały 
zalecającej poprawę pracy w 
niektórych ogniwach partyj­
nych w P-60.

Na zebraniu Organizacja 
Oddziałowa zmiany „C” pod­
jęła i wzywa pozostałe or­
ganizacje do podjęcia zo­
bowiązań dla uczczenia IV-go 
Zjazdu partii 1 XX-lecia 
PRL. A oto treść zobo­
wiązania: zmiana „C” na­
kreślony plan na I półrocze w 
produkcji surowej wykona z 
nadwyżką 5.000 t przewalco- 
wanej stali. W produkcji goto­
wej pragnie wykonać plan z 
nadwyżką 3.500 L Uczestnicy 
szkolenia partyjnego ze zmia­
ny „C” przyjęli na siebie zo­
bowiązanie, iż wyniki w szko­
leniu otrzymają celujące. Po­
nadto OOP ze zmiany „C” 
plan swój wzrostu szeregów 
partyjnych zrealizuje w pełni.

Tym cennym zobowiązaniem 
zakończono zebranie POP na 
P-60, co świadczy o właści­
wej atmosferze jaka towarzy­
szyła zebraniu.

STEFAN MROCZEK

Kończąc informację o Sta­
lowni, zwróćmy uwagę na je­
szcze yeden pozytywny mo­
ment: zacieśniania się współ­
pracy z Zakładem Materiałów 
Ogniotrwałych. W tym celu 
przed kilku dniami obydwa 
Komitety Zakładowe partii 
odbyły z udziałem gł. stalow- 
nika i kierownictw gospodar­
czych — wspólne posiedzenie. 
Omówiono tak ważne dla hu­
ty problemy, jak jakość mate­
riałów ogniotrwałych, zapasów 
normatywnych »abezpieczają- 
cych normalną produkcję Sta­
lowni oraz szereg posunięć or­
ganizacyjnych, gwarantują­
cych prawidłowe dostawy ma­
teriałów i współpracę w tym 
zakresie ZMO ze Stalownią.
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Podziękujmy im w Międzynarodowym Dniu Kobiet

IRENA WIECZOREK

Ilekroć sty­
kamy się z tow. 
-¡reną, a zdarza 
się to często, 
ogarnia nas 
zdumienie i po­
dziw: skąd ty­
le siły i czasu 
na pracę spo­
łeczną? Prze­
cież stanowi­
sko ekonomi­

sty w Wydziale Wielkie Piece 
jest odpowiedzialne i niełatwe, 
może absorbować bez reszty 
A jednak nie... Wywiązując 
się wzorowo z zawodowych 
obowiązków, tow. Wieczorek 
znajduje jeszcze mnóstwo cza­
su na pracę polityczno-spo­
łeczną. Pełni kilka poważnych 
funkcji: jest członkiem ple­
num KF, członkiem KZ w 
wydziale, członkiem Zarządu 
Dzielnicowego Ligi Kobiet, 
wykładowcą szkolenia par­
tyjnego i oczywiście — prze­
wodniczącą zespołu do spraw 
aktywizacji kobiet przy KF 
PZPR.

Co najważniejsze, żadnej z 
wymienionych funkcji tow. 
Irena nie traktuje formalnie. 
Wszędzie ma bardzo konkret­
ne zadania i wypełnia je 
bardzo solidnie. Najbardziej 
leżą jej na sercu takie spra­
wy. jak stałe podnoszenie 
kwalifikacji kobiet, zdobywa­

WSPÓŁZAWODNICTWO | 
ŹRÓDŁEM SUKCESÓW ■

Już parokrotnie w bieżącym roku przy różnych oka­
zjach informowaliśmy Czytelników o pozytywnych 
wynikach produkcyjnych i ekonomicznych naszej 
huty w 1963 r„ o ponadplanowej produkcji i dodatko­

wych milionach złotych akumulacji. Donosiliśmy o tym, 
jak załoga po załamaniach w lecie, szczególnie załoga 
Stalowni, pochwyciła w czwartym kwartale pomyśl­
ny kurs w produkcji, jeśli wolno tak się wyrazić 
o jej mobilizacji i zakończyła roczny plan produkcji 
z poważną nadwyżką niezbędnych dla kraju wyrobów 
hutniczych.

Na pewno na postawę załóg wielu .wydziałów poważny 
wpływ w tym czasie miało znacznie większe niż uprzed­
nio ożywienie ruchu współzawodnictwa. Mówi o tym 
podsumowanie wyników współzawodnictwa czwartego 
kwartału, jakiego dokonała Główna Komisja, a zatwier­
dziło Prezydium Rady Kombinatu. Oceniając poszcze­
gólne grupy współzawodniczących wydziałów trzeba 
z zadowoleniem przyznać, że z wyjątkiem niestety smut­
nym. Wydziału Granulacji i Przerobu Żużla wszystkie 
komisje wydziałowe przygotowały terminowo i sumien­
nie materiały ilustrujące wyniki współzawodnictwa, któ­
re są znacznie lepsze niż w ubiegłym kwartale. Szcze­
gólnie cieszy fakt, że zakłady i wydziały produkcji pod­
stawowej z sercem potraktowały współzawodnictwo, 
w rezultacie czego i wyniki nie dały na siebie czekać.

W grupie pierwszej zakładów i wydziałów surowco­
wych palmę pierwszeństwa zdobył ponownie Zakład 
Koksochemiczny, tuż za nim ulokowała się Stalownia, 
a za nią Zakład Materiałów Ogniotrwałych. Szczególne 
uznanie należy się stalownikom. którzy osiągnęli bardzo 
dobre wyniki i, gdyby nie pokłosie śmiertelnych wy­
padków. kto wie czy nie oni byliby pierwsi w tej gru­
pie współzawodniczących. To było przyczyną, że Prezy­
dium Rady nie przyznało i chyba słusznie, nagrody pie­
niężnej za drugie miejsce. Mamy jednak nadzieję, że 
kierownictwo i aktyw społeczno-polityczny Stalowni 
zrobią wszystko, aby w bieżącym roku tragiczny plon 
wypadków spadł do zera przez stworzenie w wydziale 
maksymalnie bezpiecznych warunków pracy.

Na czoło drugiej grupy wysunęła się Walcownia Blach 
Gorących, zaszczytne drugie miejsce zajęła Walcownia- 
Zgniatacz, natomiast Walcownia Zimna musiała zado­
wolić się trzecim miejscem.

W grupie trzeciej zwycięstwo odniósł Wydział Odlew­
nie, w czwartej Wydział Remontu Maszyn i Urządzeń. 
Z wydziałów Pionu Głównego Energetyka najlepszym 
okazał się Wydział Aparatury Kontrolno-Pomiarowej, 
a w Transporcie Kolejowym — Wydział Przewozów Sta­
lownia. Wreszcie w grupie wydziałów usługowych naj­
lepiej spisał się Oddział Dróg i Zieleńców, jemu więc 
Komisja przyznała pierwsze miejsce i nagrodę pieniężną.

Gdybyśmy jednak poprzestali na samym wyliczeniu, 
kto był pierwsży, a kto ostatni, doszlibyśmy do starego 
stwierdzenia, znanego już Chińczykom przed pięciu ty­
siącami lat, że zawsze, jeśli kilku ze sobą współzawodni­
czy, ktoś bywa pierwszy, a ktoś ostatni. A nie o to nam 
chodzi. Współzawodnictwo ma w ostatecznym rachunku 
poprawiać wyniki pracy, produkcję, wydajność i wycho­
wywać człowieka.

Dlatego też wydziały analizując swoje wyniki we 
współzawodnictwie powinny wyciągać z nich wnioski. 
Z oceny Głównej Komisji w oparciu o oceny samych 
wydziałów wynika, że w wielu wydziałach (nawet pra­
wie we wszystkich) jest niedobrze na odcinku bhp. a jak 
wspomniałem, w Stalowni szczególnie. Żadna z walcow­
ni nie legitymuje się dodatnimi wynikami w tym zakre-' 
sie. I to jest sygnałem, że w procesie produkcyjnym za­
pomina się o człowieku. Podkreśla ten sąd podobna sy­
tuacja na odcinku warunków socjalnych, czy też szkole­
nia zawodowego.

Wyobrażamy sobie, że wydziałowe komisje współza­
wodnictwa przejdą do ofensywnego działania, że skierują 
uwagę załogi i jej kierownictwa na. zagrożone lub za­
niedbane odcinki i że w bieżącym roku nastapi i tu ra­
dykalna poprawa. A Komisja Główna-— oceniając kwar­
talne wyniki, będzie w tym roku wyłamać jako zwy 
śęzców najlepszych z najlepszych. W. S.

nie przez nie zawodu, intere­
suje się także tak zaniedba­
ną sprawą, jak potrzeba pod­
noszenia organizacji życia do- 
moweslp. I jeszcze jedno: tow. 
Irena myśli obecnie nad po­
prawą stosunków „między­
ludzkich” w odniesieniu do 
kobiet. Zagadnienie jest bar­
dzo ważne, należy tylko za­
stanowić sie, jak je rozwią­
zać. Tow. Irena z pewnością 
znajdzie jakaś recepte, cho­
ciaż całkowite załatwienie 
sprawy będzie wymagać spo­
ro czasu

STANISŁAWA ZGODA

Co uderza w 
zetknięciu z 
tow. Stasią, 
to niezwykła 
skromność, ja­
ka jest głów­
na cechą cha­
rakteru tej 
bardzo praco­
witej aktywis- 
tki kobiecej.

Jest członkiem Rady Wydzia­
łowej W-712 i członkiem ple­
num Rady Zakładowej Tran­
sportu Kolejowego. Ponadto 
piastuje funkcję przewodni­
czącej „zespołu kolonii i zi­
mowisk oraz organizowania 
imprez dla dzieci” w Komisji 
Kobiecej przy Radzie Zakła­
dowej HiL. Głęboko angażuje

I
i
I 
I
I
I
I
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się w pracy społecznej, którą 
zajmuje się od kilku lat

Jest pracownicą huty już 
lat 10. Najważniejsze sprawy 
dla niej, to zapewnienie dzie­
ciom naszych pracowników 
jak najlepszych warunków 
wypoczynku wakacyjnego. 
Objecie wszystkich dzieci hut­
ników akcją kolonijną jest 
najgorętszym pragnieniem 
tow. Stanisławy. Oby to pra­
gnienie urzeczywistniło się 
jak najprędzej...

KRYSTYNA KUTACHOWA

Pogoda, hu­
mor i pracowi­
tość, ogromne 
oddanie dzia­
łalności spo­
łecznej — to 
przymioty tow. 
Krystyny. Nie 
od dziś" wyka­
zuje już akty­
wność. Jeszcze 
w czasie oku­

pacji wraz z innymi kobietami 
organizowała pomoc dla ra­
dzieckich jeńców, zatrudnia­
nych w krakowskiej Elek­
trowni. Kolportowała niele­
galną prasę, troskliwie opie­
kowała się uciekinierami z 
powstania warszawskiego. 
Trzy miesiące przebywała w 
hitlerowskim więzieniu. Po 
wojnie wraz z koleżankami 
zajmowała się sierotami z 
Domu Dziecka w Krakowie, 
starając się zastąpić im mat­
kę. Była jedna z pierwszych 
radnych MRN, zakładała
nierwsze koła Ligi Kobiet
Zawsze pełna zapału dla pra- 
"y społecznej, niezmordowa­
na w wysiłkach dla innych. 

Obecnie jest zastępcą prze­
wodniczącej Komisji Kobie­
cej przy RZ HiL i przewod­
niczącą Komitetu Osiedla Ko­
morowego.

Pierwsze zgłoszenia 
do Konkursów 

Jiimpiady Kulturalnej
(dalszy ciąg ze str. 1.) 

stoiska książkowe. Postano­
wiono również założyć biblio­
tekę wydziałową z darów 
pracowników WP i biblioteki 
ZDK HiL. Z okazji Dnia Ko­
biet projektuje się zorganizo­
wanie spotkania towarzyskie­
go kobiet przy czarnej kawie, 
w kawiarni Domu Kultury 
HiL w dniu 7 marca o godz. 
17. a 8 marca rodziny pracow­
ników wydziału będą miały o- 
kazję zwiedzić kombinat. Wy­
cieczka ta zakończona zosta­
nie spotkaniem w świetlicy 
WP, z kierownictwem wy­
działu.

11 marca, z okazji 10-lecia 
Wielkich Pieców, w świetlicy 
wydziału odbędzie się zgaduj- 
zgadula pt. „Co wiesz o Wiel­
kich Piecach?”, z bogatą czę­
ścią artystyczną. Przy organi­
zowaniu różnego rodzaju im-

«■■nBaKKKraniziraBaąn

Energetycy 
o swoich sprawach

Ostatnio w Domu Technika 
w Nowej Hucie odbyło się 
sprawozdawczo-wyborcze ze­
branie nowohuckiego Oddzia­
łu Stowarzyszenia Energety­
ków Polskich. W naradzie u- 
czestniczył sekretarz general­
ny SEP-u mgr inż. Henryk 
Zdzicch i przewodniczący RK 
NOT w Hucie im. Lenina inż. 
Jacek Wawrykiewicz.

Z obszernego sprawozdania, 
obejmującego działalność Od­
działu za rok 1963 — wynika, 
że Oddział liczy obecnie-380 
członków zrzeszonych w 11 
kołach zakładowych • (przy 
HiL) i 4-ch terenowych. '

Do najlepiej pracujących — 
tak w roku ubiegłym jak i w 
poprzednich — należy Koło 
przy Elektromontażu, dobre 
wyniki za rok ub. mają rów­
nież koła przy Siłowni. Wydz. 
Aparatury Kontrolno-Pomia­
rowej . i Automatyzacji.

W dyskusji zebrani poru­
szali takie sprawy, jak stwo­
rzenie lepszego klimatu dla

27 lutego odbyło się plenarne posie­
dzenie Rejonowego Komitetu Naczelnej 
Organizacji Technicznej Huty im. Lenina. 
Wzięli w nim udział liczni działacze akty­
wu NOT z wydziałów. Jakie było zada­
nie tego plenum?

Już rok czasu minął od stworzenia 
pierwszej w historii HiL- organizacji no- 
towskiej, która połączyła wszystkie sto-

Po plenum

Miniony rok w pracy 
NOT w hucie 
warzyszemia NOT działające na terenie 
kombinatu. Dziś można z całą pewnością 
powiedzieć, że to związanie organizacyjne 
NOT z hutą przyniosło bardzo pozytywne, 
a zwłaszcza w praktyce, korzystne rezul­
taty. Świadczy o tym rok wzmiankowanej 
działalności.

Przede wszystkim, już z punktu organi­
zacyjnego podchodząc: sama NOT wzrosła 
w hucie do ponad 1300 członków. Rozwi­
nięto aktywną pracę, której efektem stało 
się w szczególności znalezienie wreszcie 
właściwego miejsca czy roli NOT, wśród 
organizacji społecznych działających 
w Hucie im. Lenina.

Istotnym stał się zwłaszcza udział NOT 
w KSR huty. Udział NOT w KSR kombi­
natu oraz kół tej organizacji w KSR wy­
działowych, nie jest już dziś kwestią Ii 
tylko — jak stwierdza przewodniczący 
RK NOT HiL inż. JACEK WAWRYKIE­
WICZ — formalnego uczestnictwa jej de­
legatów czy członków w pracach KSR.

Na posiedzeniu ostatniej KSR — stwier­
dza on- ----- można było zaobserwować
konkretne, a zarazem i krytyczne w wie­
lu punktach stanowisko członków NOT 
do programu rozwoju techniki. Organiza­
cja wykazuje, że można i trzeba z plat­
formy „społecznika — zarazem i fachow­

ca", z obiektywizmem, a równocześnie7 
w duchu krytycznej oceny — korygować 
i «-pływać na dalsze usprawnianie roz­
woju techniki w HiL.

*
Na wzmiankowanym plenum NOT huty 

wiele mówiono o różnych konkretnych 
problemach technicznych, którymi zaj­
muje się organizacja inicjująca różne 
kursy, konferencje techniczne itd. Przy­
kładem tego może być (jeżeli chodzi o te­
matykę) omawianie takich zagadnień, jak 
chociażby związane z walką przeciwko 
zapyleniu: spotkanie transportowców ca­
łego hutnictwa w Hucie im. Lenina w celu 
wymiany doświadczeń związanych z przy­
gotowaniem hutnictwa do pracy w wa­
runkach zimowych.

Wiele miejsca» poświęcono na plenum 
sprawom poprawy oracy organizator­
skiej we wszystkich ogniwach NOT, 
usprawnieniu pracy w kołach, a przede 
wszystkim — skierowaniu uwagi wszyst­
kich inżynierów na to co najgłówniejsze, 
na rozwój techniki i podnoszenie kwa­
lifikacji.

Warto też wspomnieć o innej istotnej 
sprawie, o której mówiono w dyskus:i. 
Mianowicie o pełnym przejęciu przez kcła 
NOT sprawy organizowania na każdym 
wydziale comiesięcznych seminariów na­
ukowo-technicznych.

Jak wynika z obrad plenum, dobre wy­
niki przynosi realizacja wspólnych uchwal, 
jakie podjęła Rada Zakładowa Huty im. 
Lenina i Rejonowy Komitet NOT.

Uwaga na plenum koncentrowała się też 
m. in. na sprawie lepszego wspóldzia’a- 
nia z organizacjami związkowymi w hu­
cie oraz Związkiem Młodzieży Socjalisty­
cznej. Szło tu dyskutantom o to, ażeby r.ie 
zawężając działalności poszczególnych or­
ganizacji do pewnych tylko ram. podkre­
ślić konieczność określonej specjalizacji 
(np. NOT — zajmuje się w szczególności 
sprawami postępu technicznego, Klub 
Techniki i Racjonalizacji — wynalazczo­
ścią pracowniczą itd.).

Na plenarnym posiedzeniu Rejonowego 
Komitetu NOT HiL, niezależnie od omó­
wienia wyników pracy w roku 1963, 
przedstawiony był również plan dzia'al- 
ności na rok 1964 (do tego tematu wróci­
my jeszcze na łamach gazety).

_____ (w) j

prez w ramach II Olimpiady 
Kulturalnej HiL bardzo ak­
tywnie pracuje Komisja Mło­
dzieżowa Wielkich Pieców, m. 
in. W. Teresiak i O. Turyna 
wykazują wiele inicjatywy.

W ramach Olimpiady Wal­
cownia Gorąca zorganizowała 
już wycieczkę do Zakopanego, 
a ponad 40 osób wybrało się 
wspólnie do Teatru Ludowego 
na sztukę pt. „Inkarno”.

bs

Kabaret
i Jamy Michalikowej 
odwiedzi hutników

„A to ci wesele", w wykona­
niu kabaretu Jamy Michalikowej 
już od wielu miesięcy cieszy się 
dużym powodzeniem wśród miesz­
kańców Krakowa. Obecnie miesz­
kańcy Nowej Hnty będą mieli 
okazję zobaczyć ten program, 1C 
marca br. o godz. 17.30 w sali 
Teatralnej Budynku s.

Bilety są do nabycia w Domu 
Kultury HiL. „Orbisie" i „Fil- 
lnotechnice" w Nowej Hucie.

bs

postępu technicznego, ciągłe 
szkolenie kadr, wysyłanie jak 
największej ilości artykułów 
do pism zawodowych i nau­
kowych, ściślejsza współpraca 
ze szkołami przyzakładowymi.

Zebranie sprawozdawczo-wyborcze SFP w N. Hucie zgromadziło 
wielu członków i sympatyków Stowarzyszenia.

Fot.: J. BROŻEK

Jako zadanie na najbliższy 
okres postulowano zorganizo­
wanie cyklu wykładów dla 
pracowników podyplomowych 
oraz specjalnych kursów na 
uprawnienia budowlane i bhp.

Zespół tańca ZDK 
prezentuje swój dorobek
Ostatnio mieszkańcy dzielnicy 

mieli okazję oglądać szereg tań­
ców regionalnych i narodowych, 
w wykonaniu baletu Domu Kul­
tury HiL, jakie zaprezentowano 
na scenie Teatra Ludowego w 
Nowej Hucie. Dorobek pracy 
zespołu tańca, pracującego Już 
ponad 11 lat w naszej dzielnicy, 
został pozytywnie oceniony przez 
Komisję Ministerstwa Kultury i 
przedstawicieli PAGART-u. Obecni 
byli również przedstawiciele Cen­
tralnej Rady Związków Zawodo­
wych i Zarządu Głównego Związ­
ku Zawodowego Hutników.

Zespól baletowy zaprezentował 
szereg tańców regionalnych, jak: 
rzeszowski, śląski, góralski, kra­
kowiak, oraz narodowych: polo­
nez, mazur, kujawiak, oberek. 
Zebrana licznie publiczność go­
rąco oklaskiwała „artystów”, po­
dobały się bardzo piękne, kolo­
rowe stroje. Jakie zespół otrzy­
mał ostatnio od Rady Zakładowej 
HiL, która otacza szczególną o- 
pieką balet ZDK HiL. Jednocze­
nie odbył się występ Estrady O- 
perowej Domu Kultury. Śpiewali: 
Aleksandra Polak, Renata Sejdor, 
Bronisław Scibor 1 Zdzisław Za­
bawa. Opracowanie muzyczne 1

Zgłoszono wniosek o utworze­
nie przy Studium Inżynieryj­
nym AGH w HiL wydziału o 
kierunku elektrycznym. W 
dyskusji była również mowa 
o potrzebie wytworzenia 

prawdziwie koleżeńskiej i 
przyjaznej atmosfery wśród 
członków SEP na forum czę­
stszych spotkań we własnym 
klubie.

akompaniament Anieli Andrze­
jewskiej.

W części drugiej koncertu zo­
baczyliśmy „wesele w Ojcowie" 
do muzyki Kurpińskiego, które 
zyskało sobie uznanie zebranej 
publiczności. Konferansjerkę pro­
wadził Zdzisław Zazula.

Obecnie zespól tańca posiada 
własną 8 osobową kapelę ludową 
pod dyrekcją Józefa Makowlcza, 
zespół prowadzi jak wiadomo zna­
ny choreograf mgr H. Duda, kie­
rownictwo muzyczne — M. Ko­
rzonek. Przy okazji informujemy, 
że zespół tańca przyjmuje zgło­
szenia do baletu, oraz do organi­
zowanego obecnie chóru. bs

Na szkodę konsumenta
W lutym br. Społeczna Ko­

misja Kc-ntroli przy Radzie 
Zakładowej Mostostal doko­
nała szeregu kontroli kio­
sków ZK i ZR w Nowej Hu­
cie.

Ponownie stwierdzono oszu­
kiwanie kupujących na wa­
dze. I tak: w kiosku nr 14 
cbok Walcowni kierowniczka 
ob. Janina Soboń sprzedawa­
ła na żle wyregulowanej wa­
dze, ważono porcje kiełbasy 
wg wagi brutto, co jest nie­
dopuszczalne i w dodatku na 
papierze tak grubym, że na 
10 dikg kiełbasy sam papier 
ważył 1 dkg. Powyższą spra­
wę Komisja przekazała do 
Prokuratury Powiatowej w 
Nowej Hucie. W tym samym 
dniu na interwencję pracow­
ników’ przeprowadzono kon­
trolę w kiosku nr 8 obok 
Zgniatacza i tu również 
stwierdzono ważenie na źle 
wyregulowanej wadze, sprze­
dawanie na grubym ciężkim 
papierze wg wagi brutto.

Pomimo niedawnego wyro*  
ku skazującego w innym kio­
sku, pozostali sprzedawcy w 
dalszym ciągu nie boją się 
oszukiwać klientów. WnioMk 
stąd, że kary winny być su­
rowsze, gdyż innego wyjścia 
r.ie ma.
Społeczna Komisja Kontroli 

Stołówek i Kiosków 
przy Radzie Zakładowej 

Mostostal
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Udany start

towarowej
produkcji 

ż 47 min zł
■Jł 1 asi hutnicy jeszcze raz u- 

% dowodnili, że mimo nie- 
| sprzyjających warunków 

atmosferycznych potra­
fią pracować rytmicznie i bar­
dzo wydajnie. Przekonują o 
tym świetne wyniki produk­
cyjne uzyskane w miesiącu lu­
tym. Plan miesięczny w zakre­
sie produkcji towarowej wy­
konany został w 103,5 proc. 
Oznacza to jednocześnie 102.fi 
proc, od początku roku i 16,1 
proc, planu rocznego. Ponad­
planowa wartość produkcji to­
warowej wyniosła 30,8 milio­
nów złotych, a podsumowa­
nie nadwyżek stycznia i lutego 
daje 47 min złotych.

Wysokie przekroczenie za­
dań produkcji towarowej po­
szło w parze z pełnym wy­
wiązaniem się z planu pro­
dukcji globalnej. Osiągnięty w 
tym zakresie wynik brzmi: 
103,6 proc., co oznacza 103,4 
rroc. planu od początku roku 
i 16,2 proc, planu rocznego.

W czołówce najlepszych 
kroczą nadal stalownicy, któ­
rzy wykonali w lutym o 14.801 
ton stali więcej niż planowa­
no, zwiększając tym samym 
nadwyżkę produkcji wypraco­
waną w styczniu do 29.233 ton 
stali. Jest to nienotowany w 
historii Stalowni wynik, który 
świadczy o wysokich kwalifi­
kacjach załogi i właściwym 
podejściu jej do pracy. Ambi­
cją załogi tego wydziału jest 
bowiem przekroczenie zadań 
rocznych o 100 tys. ton stali, 
wartości 280 min złotych, aby 
godnie uczcić XX-lecie PRL. 
Warto wiedzieć, że aby wyko­
nać to wartościowe zobowią­
zanie, produkcja dobowa Sta­
lowni musi wzrosnąć w sto­
sunku do średniego wykona­
wstwa z roku 1963 o 800 ton, 
czyli praktycznie wydział mu­
si przekroczyć plan miesięcz­
ny o 9.000 ton stali- Jak wi­
dzimy, stalownicy dają sobie z 
tym świetnie radę.

Główna uwaga załogi P-50 sku­
pia się na piecach martenowskich 
i hali rozlewniczej. gdyż od spra­
wnej pracy na tym właśnie od­
cinku i właściwego biegu marte­
nów zależą wyniki. Drugim czyn­
nikiem mającym wpływ na zwięk­
szenie produkcji Stalowni jest 
skrócenie czasu planowanego na 
naprawy zapobiegawcze trzonów 
pieców oraz wyeliminowanie do 
minimum czasu traconego na róż­
nego rodzaju przestoje, wynikłe z 
awarii urządzeń rozrządczych, u- 
rządzeń doprowadzających paliwo 
do pieców oraz z innych awarii 
technologicznych 1 mechanicz­
nych. Wprowadzona przez Stalo­
wnię nowa technologia wykony­
wania napraw zapobiegawczych 
trzonów pieców jest prowadzona 
jako obowiązująca. Obecnie na­
prawy zapobiegawcze wykonuje 
się z magnezytu frakcjonowanego 
mielonego, co przyczyniło się do 
skrócenia czasu naprawy o 30 
proc. Wykorzystanie pojemności 
pieców martenowskich, czyli spu­
szczanie z nich maksymalnej Ilo­
ści stali to następny czynnik 

r r

przyczyniający się do uzyskiwania 
dobrych wyników produkcyjnych. 
Stalownikom, którzy wiodą prym 
w czołówce najlepszych, życzymy 
pomyślnej realizacji wszystkich 
cennych przedsięwzięć technicz­
nych I dalszych, jeszcze więk­
szych sukcesów.

Dobrą i rytmiczną pracą 
wyróżniła się załoga Aglome­
rowni, wykonując dodatkowo 
w lutym 16.916 ton spieku a- 
glomeracyjnego, a od począt­
ku roku 23.673 tony. W tyle 
za innymi nie pozostała zało­
ga Wielkich Pieców, legity­
mująca się nadwyżką produk­
cji w br. w wysokości 6.005 
ton surówki, z czego 5.020 ton 
wykonała w minionym mie­
siącu. Wielkopiecownicy wysz­
li już na dobre z impasu i mo­
gą być wzorem dla innych za­
łóg hutniczych.

W pełni wykonali swoje za­
dania pracownicy Zakładu 
Koksochemicznego, dając do­
datkowo w styczniu i lutym 
10-350 ton koksu.

Bardzo dobre wyniki ma do 
zanotowania załoga Wydziału 
Walcownie Wstępne. Wykona­
ła ona plan miesięczny z nad­
wyżką 5.342 ton kęsisk i 479 
ton kęsów. Dzięki temu wynik 
pracy za dwa miesiące br. 
jest dodatni, zamyka się bo­
wiem nadwyżką 14.560 ton kę­
sisk i 3.764 ton kęsów.

O pomyślnym wykonaniu 
miesięcznych zadań zameldo­
wała też załoga Walcowni Go­
rącej Blach. Osiągnięta nad­
wyżka wynosi 2.015 ton bla­
chy.

We wszystkich asortymen­
tach za wyjątkiem blachy o- 
cynowanej elektrolitycznie - 
wykonała swoje zadania zało­
ga Walcowni Zimnych Blach- 
Największa jej nadwyżka w 
blasze „czarnej” wynosi 778 
ton, blach ocynkowanych wy­
konano o 314 ton więcej, a 
blach ocynowanych ogniowo 
31 ton.

Dobrze wywiązała się ze 
swoich zadań załoga Walcow­
ni Drobnych Profili, dając po­
nad plan 499 ton profili i 523 
ton drutu. Wydział Rur Zgrze­
wanych wykonał dodatkowo 
29 km rur i 172 tony kształ­
towników zimno giętych, nie 
zrealizował jednak planu to­
nażowego, do k‘órego zabrakło 
900 ton rur. Świetne wyniki 
uzyskały również niemal 
wszystkie wydziały Zakładu 
Materiałów Ogniotrwałych. 
Jak z tego wynika, załoga na­
szej huty spisała się w lutym 
na medal.

Z poważnymi nadwyżkami 
nasi hutnicy zrealizowali tak­
że zadania eksportowe, nadra­
biając równocześnie zaległości 
ze stycznia. Do przodujących 
zaliczamy załogi z P-61 i P-62 
oraz P-64. Niezwykle ofiarnie 
pracowała załoga rurowni, 
która nadrobiła poważne za­
ległości ze stycznia i plan lu­
tego wykonała aż w 138 proc.

TABELA WYKONANIA 
ZADAŃ PRZEZ HUTĘ 

ZA M-C LUTY
ZMO — wyroby szamotowe 161.7
ZMO — wyroby zasadowe 100.5

dolomit prażony 112.3
wapno 98,5

Koks — ogółem 102,2
Aglomerownia 105.7
Wielkie Piece — surówka 103,2

żużel granulowany 106,5
żużel pienisty 110,2

Stalownia 108,1
Wydział Walcownie Wstępne

kęsisk; 103,7
kęsy 101.5

Walcownia Gorąca Blach 102,1
Walcownia Zimna Blach

blacha „czarna” 103
„ transformatorowe IM
„ ocynkowana 103,5
,, ocynowana

ogniowo 102,4
n ocynowana

elektrolitycznie 68,1
Wydział Rur Zgrzewanych

rury stalowe w km «8,2
rury stalowe w tonach 101
kształtowniki 114,3

Walcownia Drobnych Profili
profile drobne 102,1
drut 108,4

Wydział Odlewnie
stal elektr. ogniowa 101
odlewy staliwne 101.1
odlewy żeliwne 103,2

WKS — konstrukcje i wyroby
z blachy 102

Kuźnia — wyroby kute 100
Warsztat Mechaniczny 100
Siłownia 100

dz.

Na terenie Zakładu Koksochemicznego ciągle coś się bu­
duje.

W tych dniach odbyła się 
narada robocza pod przewod­
nictwem dyrektora pracy HiL 
inż. mgr Suchońskiego, w któ­
rej udział wzięli: przewodni­
czący Rady Robotniczej tow. 
A. Komórka, z-ca dyr. pracy 
tow. inż. mgr J. Olszowski, 
przedstawiciele Wydziału

Pierwszy etap przygotowań do 
ruchu 4-robrygadowego 

na Wielkich Piecach zakończony
P-40 oraz kierownicy poszcze­
gólnych zespołów roboczych. 
Celem jej było omówienie 
pierwszego etapu przygotowań 
do wprowadzenia ruchu 4-ro 
brygadowego na WP.

Na podstawie uprzednio o- 
pracowanych harmonogra­
mów wykonywania poszcze­
gólnych prac tak, by pracow­
nicy Wydziału mogli na czas 
otrzymać nowe listy angażu­
jące, tj. pomiędzy 10 a 15 
kwietnia br., punkt po punk­
cie omawiano każdą zaplano­
waną pracę oraz przyczyny e- 
wentualnych opóźnień. Stwier­
dzono, że w zasadzie wszyst­
kie prace przebiegają zgodnie 
z harmonogramem. Zachodzi 
konieczność uzgodnień ze Zje­
dnoczeniem Hutnictwa Żelaza 
i Stali wysokości napięcia a- 
kordowego, jakie będzie obo­
wiązywać w akordowym sy­
stemie oraz innych, spraw 
związanych z zakończeniem 
prac przewidzianych w II e- 
tapie.

Na odbytej naradzie robo­
czej główną uwagę zwrócono 
na poprawienie organizacji

pracy na poszczególnych sta­
nowiskach roboczych, stan za­
awansowania opracowań do­
tyczących norm pracy 
nicznie uzasadnionych 
przygotowania kadr ___
czych. Wszystkie te przygoto­
wania i ich realizacja mają 
decydujący wpływ na wydaj-

tech- 
oraz 

robo-

ność pracy robotników i na­
kładają na bezpośredni dozór 
poważną odpowiedzialność za 

indukcyjne Wydziału

robotników i na- 
dozór 

za

Na punkcie informacyjnym 

w nowym systemie. Załoga 
Wielkich Pieców przełamała 
istniejące trudności i należy 
sądzić, że nie zawiedzie po­
kładanych w niej nadziei.

Z innych zagadnień oma­
wianych na naradzie roboczej, 
wymienić należy sprawy bez­
pieczeństwa i higieny pracy. 
Zagadnieniu temu poświęca 
się wiele uwagi i ściśle kon­
troluje przebieg realizacji za­
mierzeń w tym kierunku. Od­
powiedni« pomieszczenia na 
szafy ubraniowe, przebieranie

7 min zł oszcządnaści 
od Koła KTiR 

z P-61
Klub Techniki i Racjo­

nalizacji Huty im. Lenina 
wzywa wszystkie wydzia­
łowe Koła KTiR HiL do 
podejmowania zobowiązań 
ila uczczenia 
PRL, oraz 
PZPR.

Szczególnie 
zobowiązania 
realizacji zgłoszonych już 
projektów racjonalizator­
skich. Pierwszym Kołem, 
które podjęło już takie zo­
bowiązanie jest KTiR przy 
P-61. który wspólnie * 
SITPII postanowił zreali-

XX-lecia 
IV Zjazdu
cenne będą 

dotyczące

BONY TOWAROWE PKO 
ATRAKCYJNĄ NAGRODĄ 

W KONKURSIE!
W Oddziale Wojewódzkim PKO 

w Krakowie odbyło się publiczne 
losowanie nagród konkursu osz- 

się przed i po pracy, higiena 
na stanowiskach roboczych, to 
problemy niewątpliwie trudne 
do rozwiązania w takim stop­
niu, by mogły wszystkich za­
dowolić. Wymogi bowiem w 
tej dziedzinie wzrastają i 
słusznie.

W najbliższych dniach pra­
cownicy Wydziału Wielkie 
Piece, będą mogli dowiedzieć 
się na punktach informacyj­
nych o wynikach dokonanych 
przeliczeń płacowych, mają­
cych bezpośredni wpływ • na 
ustalenie grupy osobistego za­
szeregowania pracownika i 
wysokości stawki godzinowej 
w nowym systemie pracy.

Poza punktem centralnym, 
który mieści się w pokoju Ra­
dy Robotniczej, gdzie będzie 
można otrzymać powyższe in­
formacje dla pracowników 
zatrudnionych w Oddziale

Wielkich Pieców.

Pieców i Utrzymania Ruchu, 
zostaną uruchomione dodat­
kowe punkty informacyjne, * 
to: dla pracowników zatru­

dnionych w Oddziale Wsadu 
w remizie kadzi, dla pracow­
ników zatrudnionych w Od­
dziale Rozlewni Surówki w 
jednym z pomieszczeń na 
estakadzie.

O uruchomieniu dodatko­
wych punktów zostaną zain­
teresowani pracownicy po­
wiadomieni przez lokalny ra­
diowęzeł. KS

zować w terminie do 
22. VII. 64 zgłoszone już 
projekty racjonalizator­
skie, oraz opracować i zło­
żyć nowe projekty, co 
przyniesie łącznie oszczęd­
ność w wysokości około 
7 min zł.

Zarząd KTiR/HiL apelu­
je o opracowanie i zgło­
szenie projektów racjona­
lizatorskich przede wszyst­
kim w zakresie określo­
nym „Tematyką racjona­
lizatorską i BHP” na dru­
gie półrocze 1963 r. Roz­
wiązanie podanych tam te­
matów jest szczególnie 
przydatne Hucie im. Leni­
na.

Kierownik Sekcji
Wy da w. i Propagandy

KTiR
inż. JÓZEF NIECIAK

czędnościowego PKO, zorganizo­
wanego w październiku 1963. Roz­
losowanych zostało 188 bor. ów 
towarowych, o łącznej wartości 
127 tys. zł. W ramach II Oddziału 
Miejskiego PKO — Nowa Huta 
wylosowano 9 bonów towaro­
wych, 3 po 1004 zł, 4 po 500 zł 
i 2 po 300 zł.

Co nowego na budowach kombinatu

Zanim ruszy
Stalownia Konwertorowa

O 6,7 proc, wzrastają w br. 
Inwestycje na przemysł ciężki 
i pochłoną 14.5 mld Łłotych. 
Z kwoty tej aż 18 proc, prze­
widziane jest na rozbudowę 
obiektów produkcyjnych Hu­
ty im. Lenina.

Zadania jakie stoją obecnie 
przed budowniczymi kombi­
natu są trudne, wymagają 
pełnej mobilizacji i wzmoże­
nia wydajności pracy. Zakres 
robót budowlano-montażo­
wych w stosunku do 1963 r. 
jest bowiem o około 30 proc, 
większy. Zobaczymy więc jak 
realizowane są te napięte pla­
ny przez załogi pracujące na 
najważniejszych nowych o-

biektach produkcyjnych na­
szej huty.

Na rozległym terenie w są­
siedztwie Stalowni Martenow- 
skiej w krótkim czasie wyro­
sło kilkadziesiąt nowych o- 
biektów produkcyjnych — 
pierwszej w kraju — Stalow­
ni Konwertorowej. Budowa 
wygląda imponująco. Smukłe 
sylwety hal produkcyjnych i 
obiektów socjalnych o nowo­
czesnej architekturze świetnie 
harmonizują z otoczeniem, 
stwarzając przyjemny dla o- 
ka widok.

W trakcie budowy znajdują 
się tu 34 obiekty. Jak nas in­
formuje kierownik budowy.

inż. Zenon Bobrek ostatnio 
kilka obiektów przekazano już 
użytkownikowi, a to hale zło­
mu, hale przygotowania zesta­
wów oraz budynek admini­
stracyjny i socjalny, w któ­
rym mieści się wzorowo urzą­
dzona łaźnia, szatnia i stołów­
ka. W końcowym stadium bu­
dowy znajdują się dwa war­
sztaty rejonowe.

Uwaga kierownictwa budo­
wy koncentruje się przede 
wszystkim na hali konwerto­
rów oraz na budowie głównej 
rozdzielni, dwóch podstacji e- 
lektrycznych i tpneli, w któ­
rych zainstalowane zostaną 
kable elektryczne. Prace te 
są nadzwyczaj ważne, bo już 
w kwietniu rozpocznie się 
spawanie elementów tzw. 
„płaszczy” pieców konwerto­
rowych, które wymaga stałe­
go dopływu energii elektrycz­
nej. Robi się więc wszystko, 
aby nie dopuścić do awarii 
urządzeń elektrycznych. Po­
ważnie zaawansowane są tak­
że roboty ziemno-betonowe 
obok kopca Wandy, gdzie 
powstaje nowoczesna stacja 
kolejową oraz buduje się roz-„

galęzlenle drogi i linii tram­
wajowej 15-ki.

Wszystkie te roboty są wy­
konywane terminowo, zgod­
nie z harmonogramem. Rytm 
pracy nadają załodze przodu­
jące brygad^ Ferdynanda 
Ciastonia i Ryszarda Piwo­
wara, które zdobyły już za­
szczytny tytuł BPS i Józefa 
Kiecki oraz majstrowie Je­
rzy Pożycki i Czesław Fcde- 
rowicz.

W centrum uwagi kierow­
nictwa znajdują się nadal za­
gadnienia obniżki kosztów 
własnych. Szczególnie duże e- 
fekty uzyskano dzięki zastą­
pieniu fundamentów betono­
wych specjalnymi palami. 
Skrócono bowiem czas wy­
konania tych robót i zao­
szczędzono poważne ilości be­
tonu i wielu innych cennych 
materiałów budowlanych. 
Przez lepszą organizację pla­
cu budowy, m. in. właściwe 
wykorzystanie ziemi z wyko­
pów, zaoszczędzono znaczne 
sumy na transporcie. Ponadto 
główną halę, w której praco- 
.wąć będą piece konwertoro-

■
we, wykonuje się z konstruk­
cji ze specjalnej stali wyso­
kogatunkowej, przez co na jej 
budowę zużyje się o 25 proc, 
stali mniej niż planowano. 
Duże oszczędności sięgające 
600 tys. złotych wypracowano 
na budowie tunelu wody 
przemysłowej przez zastoso­
wanie gotowych prefabryka­
tów, które wyeliminowały zu­
życie 300 m’ drewna, pomija­
jąc już to, że prace te zamiast 
100 wykonało 10 robotników.

Do uzyskania tych sukce­
sów w dużej mierze przyczy­
nili się inżynierowie Stani­
sław Muszyński. Aleksander 
Ząbek i Julian Kutrzeba.

*
W nowym pachnącym je­

szcze świeżym tynkiem bu­
dynku administracyjnym za- 
stajemy kierownika Stalowni 
Konwertorowej inż. Jerzego 
Grzyba i jego zastępcę d/s 
produkcji inż. Leopolda Kur­
dziela. Estetycznie urządzone 
pomieszczenie przybrane 
kwiatami, wyposażone w no­
woczesne meble nie przypo­
mina tradycyjnego biura. Z

okien pokoju roztacza się 
wspaniały widok na rozległe, 
nadwiślańskie pola. Pięknie tu 
będzie w lecie.

— Tak, ale nie długo — 
włącza się do rozmowy inż. 
Grzyb, bo widok ten przysło­
nią nam hale nowych wal­
cowni. No, ale to jeszcze me­
lodia przyszłości. Za kilka 
miesięcy odbędzie się pierw­
szy spust stali z dwóch kon­
wertorów. Intensywnie więc 
szkolimy obsługę nieznanych 
dotychczas w Polsce urzą­
dzeń.

Nasz wydział — kontynuuje 
rozmowę inż. Grzyb — zatru­
dni 520 pracowników fizycz­
nych i 75 umysłowych, w tym 
60 inżynierów o wysokich 
kwalifikacjach zawodowych. 
Obecnie nasz« załoga liczy 85 
pracowników, w tym 24 inży­
nierów i 35 techników. Znacz­
na część naszych specjalistów 
przejdzie przeszkolenie w hu­
tach radzieckich na togo sa­
mego typu agregatach. Za kil­
ka dni wyjedzie do huty Zda- 
nowa 16-osobowa ekipa, któ- 

Idokończenie na str. 5.)
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Pierwsza KSR w Oddziale
Zaopatrzenia Robotniczego HiL
POD KONIEC LUTEGO BR. 

ODBYŁO SIĘ W OZR — PO RAZ 
PIERWSZY "W JEGO HISTORII 
— POSIEDZENIE KONFERENCJI 
SAMORZĄDU ROBOTNICZEGO, 
NA KTÓRYM PODDANO DYSKU­
SJI I UCHWALONO PLAN TECH- 
NICZNO-PRZEMYSLOWO-FINAN- 
SOWY ODDZIAŁU NA ROK 1961. 
ZDAJĄC SOBIE SPRAWĘ Z RO­
LI, JAKĄ SPEŁNIA GZR W ŻY­
CIU NASZEJ ZAŁOGI NA OD­
CINKU JEJ ZAOPATRZENIA — 
REDAKCJA GŁOSU PRZEPRO­
WADZIŁA ROZMOWĘ Z KIE-

Prezydium KSR 
w Oddziale Za­
opatrzenia Ro­
botniczego HiL.

RÓWNIKIEM OZR tOW. JANEM 
KANIĄ I PRZEWODNICZĄCYM 
RADY ROBOTNICZEJ ODDZIA­
ŁU TOW. JACKIEM PASZYR- 
SKIM — NA TEMAT DZIAŁAL­
NOŚCI PODLEGŁEJ IM PLA­
CÓWKI.

GNH: Wiadomo, że OZR 
należy do tych komórek huty, 
o których na ogół nie mówi się 
wtedy, gdy pracują dobrze, 
natomiast każde' ich, nawet 
drobne niedociągnięcie, daje 
znać o sobie często falą prote­
stów, a na pewno głosami kry­
tyki. Jak towarzysze sami oce­
niacie pracę Oddziału w u- 
biegłym roku i co w niej uwa­
żacie za szczególne osiągnię­
cia?

J. KANIA: Nasza działal­
ność idzie w trzech podstawo­
wych kierunkach, które wza­
jemnie się uzupełniają. Cho­
ciaż każdy z nich ma zupełnie 

— zdawałoby się — różny 
charakter. Pozornie inne za­
danie ma nasze gospodarstwo 
rolne w Luboczy. inną działal­
ność prowadzą placówki ży­
wienia zbiorowego i zaopa­
trzenia, a jeszcze inną rolę 
grają w naszym oddziale 
punkty usługowe. Każdy z 
nich ma swoje blaski i cienie,

7 marca początek 
dziecięcego konkursu

Dom Kultury Huty im. Le­
nino. — „Ognisko Dziecięce'' 
zorganizował wielki Między­
szkolny Konkurs Recytator­
ski dla dzieci i młodzieży z 
klas I do XI. Konkurs spot­
kał się z dużym zainteresowa­
niem. młodzież przygotowała 
szereg utworów poetyckich, a 
różnorodnej tematyce. Uro­
czyste otwarcie konkursu od­

ale ponieważ pytanie było o 
blaskach trzeba o nich naj­
pierw coś powiedzieć.

W gospodarstwie rolnym 
cieszą nas dwie sprawy. W u- 
biegłym roku uzyskaliśmy z 
gospodarstwa rolnego ponad 
300 ton żywca wołowego i 
wieprzowego, więc o 66 proc, 
więcej niż w roku 1962 — a 
produkcja warzyw w pełni 
pokryła zapotrzebowanie na 
te produkty wszystkich na­

szych stołówek, jak również 
stołówek podległych Zjedno­
czeniu Budowy, a nawet szpi­
tala w Nowej Hucie. Gospo­
darstwo w Luboczy przyniosło 
nienotowany do tej pory zysk 
w wysokości 185.000 zł, co jest 
niemałym sukcesem, gdyż 
spełniło swoją rolę jako zaple­
cze zaopatrzeniowe żywienia 
zbiorowego.

W żywieniu zbiorowym na 
pewno za osiągnięcie trzeba- 
by było uznać wydatne zmniej­
szenie planowanych strat w 
stosunku do roku 1962 o 510 
tys. zł przy równoczesnym 
zwiększeniu faktycznego zuży­
cia surowców do produkcji 
potraw na sumę 2.600 tys. zł.,

Salon Mody KZPO proponuje...
Pokaz odzieży wiosenno- 

letniej pn. „Spotkanie z klien­
tem”, jaki odbył się przed 
kilku dniami .w Branżowym 
Salonie Mody Krakowskich 
Zakładów Przemysłu Odzie­
żowego, cieszył się, jak zwy­

będzie się 7 marca o godz. 17 
w Ognisku Dziecięcym.

Przy okazji informujemy, że 
„Ognisko" czynne jest obec­
nie bez przerwy od godz. 9 do 
20, tak, aby dzieci mogły od­
rabiać tu lekcje, uprawiać gry 
i zabawy świetlicowe. Są tu 
także wyświetlane filmy o- 
światowe i bajki dla naj­
młodszych. (bS) ; 

powaźne podwyższenie kwa­
lifikacji personelu obsługi 
drogą kursów zawodowych i 
uruchomienie 6 punktów wy­
dawania gorących posiłków w 
pobliżu stanowisk pracy — 
systemem barowym dla ca 
2000 pracowników dziennie.

Dodam, że nasze punkty ży­
wienia wydały w ciągu roku 
ponad milion obiadów, ca 5 
milionów litrów mleka, kawy 
i herbaty; w stołówkach i 
kioskach skonsumowano to­
warów na 42 min zł. w tym 

300.000 kg wędlin, 25.000 kg 
masła, 80.000 puszek konserw 
itd.

Wytwórnia Wód Gazowa­
nych dostarczyła pracownikom 
kombinatu 2.138.000 butelek 

wody gazowanej i pół miliona 
butelek oranżady, rozprowa­
dzono 479.000 butelek wody 
mineralnej.

Punkty usługowe rozwijały 
swoją działalność wyłącznie 
na rzecz naszego kombinatu. 
Wartość roczna ich usług wy­
niosła bez mała 6 min zł.

GNH: Są to w sumie cyfry 
świadczące o poważnym do­
robku załogi OZR. Ale na 
pewno są i clenie, o których 
nigdy nie należy zapominać.

J. KANIA: Wcale ich nie 
zamierzamy ukrywać, jest 
ich sporo, a dokuczają i nam 
i naszym klientom, czyli zało­
dze. Źródłem wielu trudności 
OZR-u jest brak zaplecza go- 

kle dużą frekwencją. Zapre­
zentowano na nim duży wy­
bór płaszczy z • laminatu w 
cenie od 800 do 1200 zł, z po- 
peliny, orlicy (400 zł). Podo­
bały się bardzo modne kostiu­
my damskie, spódniczki pa­
sowane z elany, sukienki z 
popeliny, satyny czy perkalu, 
w bardzo przystępnych ce­
nach.

Nie zapomniano także o pa­
nach, dla których polecano 
efektowne wdzianka z dzia­
niny na laminacie, praktycz­
ne ubrania z panory na lato, 
w cenie 630 zł, garnitury z 
elany (ok. 1500 zł), spodnie z 
elany (500 zł) i popelinowe 
(200 zł). Producentami mod­
nej, praktycznej i efektownej 
odzieży, zaprezentowanej na 
pokazie, są poza Krakowski­
mi Zakładami Przemysłu 
Odzieżowego, takie same za­
kłady w Poznaniu, Żarach, 
Wrocławiu, Łodzi, (bs) 

spodarczego, magazynów, u- 
rządzeń socjalnych i dobrze 
funkcjonującego transportu. 
Pracujemy na przysłowiowym 
Wozie Drzymały. To podraża 
nasze koszty, psuje krew pra­
cowników i wpływa na ich 
pracę. Nie rzadko załoga 
skarży się na jakość czy ilość 
posiłków, na stosunek perso­
nelu do klientów. U źródeł te­
go tkwi często trudność w do­
borze personelu, który jest 
nisko wynagradzany i nie 
zawsze sumiennie i uczciwie 
pracuje.

Sądzimy jednak, że w tym 
roku poprawimy wiele odcin­
ków naszej pracy, w czym na 
pewno będzie nam pomocna 
Rada Robotnicza, jako organ 
samorządu załogi.

GNH: Właśnie ciekawi nas 
bardzo, jak Rada Robotnicza 
włączyła się w nurt tych 
wszystkich zagadnień i jak wi­
dzi swoją rolę w przyszłości?

J. PASZYŃSKI: Rada Ro­
botnicza OZR została utworzo­
na dopiero w połowie ubiegłe­
go roku. Zaczynała swoją pra­
cę „od podstaw”. Postawiliśmy 
sobie dwa zagadnienia: upo­
rządkowanie gospodarki ma­

teriałowej i magazynów oraz
analizę działalności ekono­
micznej. Trudno w tej chwili 
mówić o wielkich sukcesach, 
ale w wyniku naszej działal­
ności „upłynniono” szereg 
zbędnych materiałów.. zapro­
wadzono racjonalny ich po­
dział, normy zużycia itd.

GNH: A jak Towarzysz o- 
cenia przebieg Waszej Konfe­
rencji Samorządu?

J. PASLYNSKI: Trzeba po­
wiedzieć otwarcie, że obawia­
liśmy się. iż na początek mo­
że to być mały „niewypał”. 
Jednak stało się inaczej. Za­
łoga żywo i z dużym poczu­
ciem odpowiedzialności poru­
szała wiele zagadnień, szcze­
gólnie z technologii żywienia 
zbiorowego. To brzmi bardzo

(Dokończenie na str. 6)

1. Plasrci damski wełniany, 1»'’ proc, wełny, eena 830 «1. t. Ład­
ny płaszcz wiosenny r 88 proc, wełny (SM il). 3. Modny w b. ae- 
zonie plaszci damski i laminatu. 4. Dla panów praktyczne pla- 
siete z panory w cenie 483 zŁ Fot. J. BROŻEK

Ze sportu

Bokserzy Hutnika
walezq z Poloniq Gdańsk
Kibice i sympatycy naszych 

pięściarzy z zainteresowaniem 
czekają na wynik spotkania 
Hutnik — Polonia w Gdańsku, 
jakie odbędzie się w niedzie­
lę, 8 bm. Przypomnijmy, że 
ostatni mecz w Gdańsku prze­
graliśmy wysoko (5:15), ale 
historia chyba się nie po­
wtórzy. Bokserzy Hutnika 
wyjeżdżają w pełnym, naj­
silniejszym składzie — z Ję­
drzejewskim, Słowakiewi­
czem, Drucisem, Gajewskim 
i innymi.

Jak zapewnia nas trener 
Olejniczak, spotkanie o mi­
strzostwo I ligi w Gdańsku

Walne Zebranie KS Hotnśk
Cały luty poświęcony był 

na akcję sprawozdawczą w 
poszczególnych sekcjach Klu­
bu. W ten sposób nasi spor­
towcy i działacze przygoto­
wali się do czekającego ich 
walnego zebrania sprawo-

W NIEDZIELĘ 
KOSZYKARZE GRAJA 

ZE SFARTĄ

Mistrzostwa klasy A w ko­
szykówce rozegrane zostaną 
8 bm. o godz. 18 w sali Hut­
nika pomiędzy drużyną KS 
Hutnik a Spartą Ib. Na spot­
kanie zapraszamy wszystkich 
sympatyków tei ładnej i cie­
kawej dyscypliny, a przede 
wszystkim zwolenników Hut­
nika. 

powinno przynieść nam suk­
ces. Pięściarze trenują co­
dziennie, bardzo intensyw­
nie, są dobrze przygotowani 
do walk, nie bez znaczenia 
jest także i ten fakt, że obec­
nie znają swych przeciwni­
ków o wiele lepiej, niż to 
miało miejsce w listopadzie 
ub. roku. Jak wiadomo, mecz 
z Polonią w Nowej Hucie wy­
graliśmy w grudniu w sto­
sunku 17:3. Mamy nadzieję, 
że i na obcym terenie nasi 
chłopcy spiszą się dobrze, ku 
zadowoleniu wszystkich ama­
torów pięściarstwa.

zdawczego KS Hutnik, które 
odbędzie się we własnej sali 
(os. Stalowe 16) — 16 bm. o 
godz. 17.

Omawiane będą najistot­
niejsze dla nowohuckiego 
sportu sprawy, liczymy więc 
na szeroki udział nie tylko 
działaczy i zawodników Hut­
nika, ale także licznych sym­
patyków wszystkich dyscyplin 
sportowych, członków załogi 
HiL.

PRZED MISTRZOSTWAMI
OKRĘGU 

KRAKOWSKIEGO 
W SIATKÓWCE

W niedzielę (8 bm.) siatka­
rze Hutnika rozegrają w No­
wym Sączu ostatnie spotka­
nie o mistrzostwo Ligi Okrę­
gowej z tamtejszą Sandecją. 
Praktycznie biorąc, wynik 
spotkania nie zmieni już fak­
tu zdobycia przez naszych 
siatkarzy tytułu mistrza ligi 
okręgowej. Czekają ich fina­
łowe rozgrywki o tytuł mi­
strza okręgu krakowskiego, a 
w razie powodzenia — boje o 
wejście do I ligi. Dotychcza­
sowe wyniki siatkarzy świad­
czą o ich doskonałej formie. 
Kto wie, czy nie czeka ich 
awans na „pierwszoligow­
ców”?

WKRÓTCE - CIEKAWY 
MECZ TENISA 
STOŁOWEGO

Przypominamy, że ostatnie 
spotkanie w tenisie stołowym 
w klasie okręgowej odbędzie 
się 15 marca o godz. 11 w sali 
KS Hutnik. Drużyna Hutnika 
zmierzy się z Wandą i jeżeli 
zdoła wywalczyć I miejsce, po 
miesiącu weźmie udział w 
rozgrywkach do I ligi. Do­
pingujmy więc naszych zawo­
dników. oby nie stracili szan- 

I sy na tak zaszczytny awans.

Na budowach
kombinatu
(Dalszy ciąg ze str. 4) 

ra zapozna się z rozruchem 
podobnych konwertorów.

W kwietniu rózpocznie się 
montaż urządzeń konwerto­
rów i aparatury kontrolno- 
pomiarowej, którą otrzyma­
liśmy już ze Związku Ra­
dzieckiego. Proces spawania 
pancerzy jest skomplikowany 
i wykonają go specjaliści ra­
dzieccy. W tej chwili ściśle 
współpracują z nami, udziela­
jąc wydatnej pomocy trzej 
eksperci radzieccy inż. inż. 
Mazuchin, Śpiewak i Żuraw- 
low.

W celu zapoznania się z po­
stępem pracy udajemy się na 
teren budowy nowej stalowni. 
Po .swoim gospodarstwie o- 
prowadza nas inż. Kurdziel. Z 
wysokości 42 metrów, z dachu 
hali konwertorów roztacza się 
wspaniały widok na budowę. 
Hala, na której stoimy składa 
się z 3 naw: wsadowej, pieco­
wej i rozlcwniczej. W najw;ę- 
kszej nawie trwa montaż 
szeregu ważnych urządzeń m. 
in. wielkich stojaków, na któ­
rych stać będą konwertory, z 
reduktorami ważącymi po 8 

ton, wysokich na kilkadziesiąt 
metrów pieców odzysknico- 
wych i elektrofiltrów, które 
wyłapywać będą w 98 proc, 
wszelkie zapylenia powstałe 
w czasie wytopu stali. Obok 
w budowie znajdują się urzą­
dzenia mieszalnika i odbywa 
się montaż tzw. „Szulcrury”, 
nazwanej tak od nazwiska 
konstruktora, nowoczesnej, 
lekkiej obudowy długiego 
transportera, który dostarczać 
będzie na wierzchołek hali do 
zasobników, potrzebne do wy­
topu stali surowce.

Aby nabyć rutyny i do­
świadczenia w hali mieszalni­
ka Stalowni Martenowskiej 
uruchomiono we własnym za­
kresie miniaturowy 1-tonowy 
piec konwertorowy. Mamy 
szczęście, bo jesteśmy świad­
kami jubileuszowego — 100
wytopu. Z czynnościami ma­
łego konwertora zapoznaje 
nas doświadczony stalownik 
inż. Stanisław Maciukiewlcz.

Po wlaniu do pieca surówki 
i dodaniu odpowiednich 
składników wprowadza się 
tlen i odbywa właściwy pro­
ces wytopu. Czynność ta trwa 
zaledwie 20 minut. Przez ca­
ły czas pulpitowy Janusz 
Tracz 20-letni absolwent 
Technikum Mechanicznego w 
Nowej Hucie wraz z kolegami 
Januszem Złoć kim, Zenonem 

Wiktorowlczem I Stanisławem 
Malczewskim prowadzą szcze­
gółowe pomiary i dokonują o- 
pisów poszczególnych czynno­
ści. Na ich podstawie oraz a- 
nalizy pobranych w czasie 
wytopu próbek dokonuje się 
różnego rodzaju doświadczeń. 
Stalownicy ściśle współpracu­
ją z naukowcami z Katedry 

Metalurgii Stali i Katedry Bu­
dowy Pieców Hutniczych 
AGH w Krakowie oraz z In­
stytutu Metalurgii w Gliwi­
cach.

Uzyskano już wiele powa­
żnych osiągnięć np. stwier­
dzono, że w konwertorach mo­
żna wytapiać także stal po­
trzebną do produkcji blach 
transformatorowych, dotych­
czas wytapianą tylko w pie­
cach elektrycznych oraz jakie 
będą najlepsze materiały o- 
gniotrwałe potrzebne do wy- 
murówki konwertorów.

Przekazanie do rozruchu u- 
rządzeń nowej stalowni na­
stąpi w 1 kwartale 1965 r. Po­
czątkowo pracować będą dwa 

100-tonowe konwertory, które 
produkować będą rocznie bli­
sko 1 milion ton stali. Warto 
wiedzieć, że o ile wydajność 
jednego 370-tonowego marte­
na w ciągu 1 godziny wynosi 
32 do 25 ton stali, to 100-tono­
wego konwektora sięga 120 
ton. dz

CO SIĘ
ODWLECZE...

MARCU jak w garncu... Faktycz­
nie, po kilku ciepłych dniach znów 
mamy zimno i jak tu myśleć o pił-

karstwie? Przed tygodniem na boisku 
Hutnika zapowiadała się uczta dla zwo­
lenników tej najpopularniejszej dziedzi­
ny sportu, bo miało dojść do atrakcyjne­
go meczu z I-ligową Wisłą. Ale aura — 
jak już powiedziałem na wstępie — spla­
tała figla. Boisko, dodam — zlodowaciała 
pokrywa boiska, pokryła się wafstwą 
śniegu i o bezpiecznej grze nie było i na­
dal nie ma co marzyć.

Termin rozgrywek mistrzowskich coraz 
bliżej, Hutnik trenuje systematycznie, ale 
o rozgrywaniu normalnych sparringów 
nie ma mowy. Co w takim razie mają 
powiedzieć trenerzy? Mieczysław Jezier­
ski nie obawia się wprawdzie o kondycję 
swych pupilów, ale jak będzie ze zgra­
niem poszczególnych formacji? Niestety, 
jeszcze tydzień, dwa musimy się uzbroić 
w cierpliwość.

Tak się jednak składa, że sympatycy 
sportu w Nowej Hucie mają zaprzątniętą 
głowę innym, dość intrygującym wyda­
rzeniem — koszykówką. Otóż dziś i jutro 
w hali Wandy dojdzie do arcyciekawych 
spotkań Sparty z leaderem rozgrywek 
ekstraklasy — Śląskiem oraz z Lechem. 
Hala nowohucka ‘z pewnością nie pomie­
ści wszystkich zwolenników tej dziedziny 
sportu, ale trudno: kto pierwszy ten lep­
szy. Muszę tu dodać, że już w pierwszym 
meczu gospodarze mogą się pokusić o nie­
spodziankę, bo jak niektórzy pamiętają, 
we Wrocławiu $ląsk wygrał ze Spartą 
dopiero po 3 dogrywkach. A Sporcie punk­
ty są potrzebne. W przededniu zakończe­
nia bojów ligowych znajduje się w stre­
fie zagrożonej spadkiem i tylko w wy­
padku odniesienia jednego zwycięstwa 
może się zeń wydżwignąć. Jednak w No­
wej Hucie zarówno sympatycy Sparty, 
jak i Wandy czy Hutnika, są przekonani, 
że jeśli nie ze Śląskiem, to przynajmniej 
z Lechem zwycięstwo przypadnie gospo­
darzom.

A więc bez piłki nożnej też można prze­
żywać sportowe emocje? Ale — co się 
odwleeze, to nie uciecze — mówi stare 
porzekadło i za tydzień jeszcze bardziej 
„wyposzczeni" wkroczymy w rytm wyda­
rzeń piłkarskich. Tym bardziej, że bę­
dziemy znać już wyniki spotkań ćwierć 
finałowych o Puchar Polski. A więc do 
zobaczenia na trybunach.

J. FRANDOFERT
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UNIWERSYTETY 
DLA RODZICÓW 
ZAPRASZAIĄ 
NA WYKŁADY
Przy każdej niemal szkole 

podstawowej w Nowej Hucie 
istnieje Uniwersytet dla Ro­
dziców. Głównym jego celem 
jest pedagogizacja rodziców, 
inaczej mówiąc — upowszech­
nianie wiedzy pedagogicznej 
wśród matek i ojców. Zagad­
nienie to nabrało szczególnej 
wagi po XIV plenum naszej 
partii.

Program Uniwersytetów dla 
Rodziców jest obszerny, a 
■wykłady postawione są na 
wysokim poziomie. Nic dziw­
nego, prowadzą je pracowni­
cy naukowo, nauczyciele o wy­
sokich kwalifikacjach, leka­
rze, doświadczeni działacze 
partyjni i społeczni, nadto — 
absolwenci kursów Towarzy­
stwa Szkoły Świeckiej oraz 
absolwenci wolnego Studium 
Pedagogicznego TSS.

Jaka jest tematyka zajęć? Prze­
de wszystkim — rozwój psychicz­
ny dziecka i młodri*z v. r«rs—v 
wychowania i kształtowania się 
charakteru dziecka, a w.ęc au­

Pieniądze 
wyrzucone 

na śmietnik
Pracujemy lepiej, taniej i 

oszczędniej — takie hasło 
przyświeca budowniczym Sta­
lowni Konwertorowej. Nic 
wszystkie jednak załogi przed­
siębiorstw budujących nową 
stolownię Huty im. Lenina 
dbają o racjonalną gospodar­
kę materiałową. Najlepszym 
tego sprawdzianem są uster­
ki. uwidaczniające się na od­
cinku organizacji placu budo­
wy, a szczególnie głównej ha­
li pieców konwertorowych.

Na budowie walają się w 
ziemi różnego rodzaju war­
tościowe materiały m. in. e- 
lementy konstrukcji, drutu, 
śruby oraz cenne elektrody 
używane do spawania, które 
poniewierają się niemal na 
każdym stanowisku pracy. 

torytet rodziny, kultura tycia ro­
dzinnego, współpraca domu . ze 
szkołą, warunki pracy dziecka w 
domu itp. Prócz tego prowadzi 
się wykłady dotyczące rozwoju 
fizycznego dziecka, rozwoju psy­
chicznego oraz wychowania dzie­
ci trudnych. Kilka wykładów po­
święconych jest sprawie wycho­
wania moralnego, etyki świeckiej 
1 kształtowania się postaw świa­
topoglądowych. Przewidziane są 
także wykłady, na temat wycho­
wania estetycznego i czytelnic­
twa. higieny osobistej 1 zdrowia 
dziecka. I wreszcie, bardzo waż­
na jest sprawa wyboru zawodu. 
Z powyższego widać, że tematyka 
zajęć jest bardzo ciekawa. a 
forma pracy wykładowców z ro- 
ozicami bardzo przystępna, miła 
i życzliwa.

Po wykładach odbywają się 
konsultacje indywidualne, po­
nieważ niektórzy rodzice ma­
ją różne kłopoty ze swymi po­
ciechami nadające się do 
rozpatrzenia raczej w indy­
widualnej rozrijowie. Wykła­
dowcy bardzo chętnie udzie­
lają porad, z których słucha­
cze często korzystają. Na ogół 
dyskusje na wykładach są o- 
żywione.

Uniwersytet dla Rodziców dys­
ponuje biblioteka, w której słu­
chacze mogą wypożyczać książki, 
a po przeczytaniu, dz elą się wia­
domościami na temat przeczyta­
nej pozycji. Książki dotyczą oczy- 
w iście problematyki wychowaw­
czej. Przed lub po wykładzie wy­
świetlane są filmy interesujące 
rodź ców, organizuje się też 
wspólne wycieczki do teatru. Np. 
słuchacze Uniwersytetu przy 
Szkole nr 84 w os. Szkolnym byli 
w dniu 6 marca br w Teatrze 
„Rozmaitości’ na sztuce pt „Cud

wanta zadań jakie stoją przed 
nimi w II półroczu 1963 r.

Zastanawiamy się, co robią 
nasi młodzi koledzy „po pió­
rze’’ z P-50, czyżby nie mieli 
o czym pisać, czy też wycho-
dzą z założenia, że w lipcu 
wiadomości te będą nadal ak­
tualne?
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1
Ponieważ od lipca dzieli 

nas jeszcze kilka miesięcy, 
warto w międzyczasie wydać 
nową gazetkę, zawierającą 
bardziej aktualne informacje 
o życiu i pracy członków 
ZMS w Stalowni. dz

w Alabamie”. Tematyką tej sztu­
ki winni zainteresować się rodzi­
ce, nawet nie będący słuchaczami 
Uniwersytetu dla Rodziców.

Niestety- frekwencja n-a wy­
kładach nie jest zadowalająca. 
Rodzice powinni znaleźć tro­
chę czasu dla pogłębienia swej 
wiedzy wychowawczej. Na 
każdą szkołę przypada mniej 
więcej 500 rodziców, gdyby 
choć połowa z nich przyszła 
na wykłady, byłoby 250 osób. 
A tymczasem w zajęciach bie- 
rze udział zaledwie od 20 do 
30 osób, głównie kobiety. Z 
przykrością trzeba stwierdzić, 
iż ojcowie w ogóle nie inte­
resują się tym ważkim pro­
blemem. W okresie kształto­
wania saę nowych idei i no­
wych poglądów, winniśmy 
większą uwagę zwrócić na te 
sprawy. Nasze dzieci niejed­
nokrotnie potrzebują od nas 
pomocy w rozwiązywaniu 
trudnych problemów, a my 
nie zawsze potrafimy im dać 
odpowiedź. Instynkt macie­
rzyński czy wychowawczy sta­
nowczo nie wystarczy; konie­
cznie trzeba przyswoić sobie 
pewne zasady i metody wy-*  
chowawcze, zapoznać się z 
właściwościami okresów roz­
woju psychicznego i fizycz- 
rego dziecka. Unikniemy wte­
dy jakże częstych powiedzeń: 
„gdybym wiedziała, inaczej 
postąpiłabym wobec mego 
dziecka”.

Ta właśnie niewiedza pedago- 
g;czna jest przyczyną wielu tru­
dności w wychowywaniu naszych 
dzieci. Kwestia ta wymaga spe­
cjalnego zainteresowania ze
strony pracowników Huty Im. Le­
nina, tym bardziej, że według 
statystyki, dzieci i młodzież No­
wej Huty zajmują pierwsze nie­
chlubne miejsce w województwie 
krakowskim pod względem ilości 
przestępstw młodocianych. Wie­
dzę wychowawczą można więc 
pogłębić, uczęszczając na wykła­
dy Uniwersytetu dla Rodziców, 
które odbywają się dwa razy w 
miesiącu. Terminy zajęć poda­
wane są do wiadomości za pośre­
dnictwem dzieci. Uniwersytety 
dla Rodziców, kierownictwa szkół 
oraz Komitety Rodzicielskie za­
praszają więc gorąco wszystkich 
rodziców na wykłady.

IRENA STANUCH
□□□□□□□□□□□□□□□□□a 

Cyprian Czernik

FRASZKI 
aktualne
WYRODNA OWCA 

Nawet w najnobliwszej mafii, 
wyrodna owca się trafi.

USŁUŻNY
Już ma taką usłużną naturę: 
bez wazeliny wchodzi za 

skórę.

i

POD RED. J. 2.

Formierze z Odlewni Staliwa
walczą o tytuł Brygady XX-lecia

Znana w hucie (i nie tylko 
w hucie) brygada formierzy 
z Odlewni Staliwa, której bry­
gadzistą do niedawna był tow. 
Winiarski (obecnie kierownik 
zmiany) posiadająca jako 
pierwsza w kombinacie tytuł 
BPS — przystąpiła ostatnio 
do współzawodnictwa o tytuł 
i odznakę XX-lecia PRL. Pod­
jęto przy tym szereg cennych 
zobowiązań. Przede wszyst­
kim wyprodukuje się dodat­
kowo 13 ton odlewów staliw­
nych wartości 117 tys. zł.

Wartość innych zobowiązań

Czy za przykładem laborantek
pójdą inne kobiety?

W poprzednim numerze za­
mieściliśmy informację i zdję­
cia jednej z dwóch brygad 
laborantek z W-91, które przy­
stąpiły do współzawodnictwa 
o tytuł brygady XX-lecia. To 
wzbudziło duże zainteresowa­
nie i ożywienie wśród kobiet 
kombinatu. Dowiadujemy się 
też o podobnych zamierze­
niach w OZR i innych wy­
działach huty. Jest więc na­
dzieja, że wkrótce będziemy 

jak wyprodukowanie 500 
sztuk klamer, 600-set kli­
nów, zmniejszenie wybraków 
i podniesienie jakości oraz 
zadeklarowana praca przy 
budowie basenu i porządko­
waniu terenu Odlewni — wy­
noszą około 50 tys. zł. Razem 
czyn brygady formierzy K. 
Skoczka — dla uczczenia XX- 
lecia PRL — wyniesie około 
180 tys. zł.

Brawo formierze, czekamy 
na dalsze meldunki i zgłosze­
nia.

mogli napisać o dalszych bry­
gadach kobiecych. A dziś za­
mieszczamy zdjęcia drugiej 
brygady laborantek. Kolejno: 
Barbara Deptuch (brygadzist- 
ka), Zofia Gałek, Stefania 
Graniczna, Janina Kądziela, 
Zofia Traszkowska, Józefa 
Wojkowska.

Obydwu zespołom życzymy 
z okazji Międzynarodowego 
Dn'a Kobiet — wszystkiego 
najlepszego.

STUDENCI AGH- 
NA PRAKTYKACH 

SEMESTRALNYCH 
W HiL

Kilką dni temu odbyło się x 
sali teatralnej HiL spotkanie po 
witalne 180 studentów Akademl 
Górniczo-Hutniczej z kierownic­
twem huty. Spotkanie, które pro­
wadził S. Wodziński — mia­
ło na celu w-prowadzenie stu­
dentów w specyfikę kombinatu. 
Zapoznali się oni ze schematem 
organizacyjnym HiL, gdzie będą 
pracować przez najbliższy' se­
mestr — jako robotnicy fizyczni w 
podstawowych wydziałach huty. 
Patronat nad praktykantami ob­
jął ZMS. Chodzi o to, żeby czas 
spędzony w hucie pozwolił nie 
tylko na poznawaaie zawodu, 
lecz również na zbliżenie mło­
dzieży robotniczej i środowiska 
studenckiego. Mówił o tym na 
spotkaniu I-szy sekretarz KF Z.M3 
tow. inż. A. Peszko.

W spotkaniu udział wzięli także 
przedstawiciele wydziałów elek­
trotechniki 1 metalurgii AGH. Z 
tych bowiem wydziałów pochodzą 
nasi praktykanci. Witamy Ich 
wraz z całą organizacją bardzo 
serdeczn:e i liczymy na wzajem­
ną współpracę. Członkowie ZMS 
(studenci) zorganizowani zosta­
ną w grupach działania, które bę­
dą utrzymywać ścisłe kontakty z 
KF ZMS i 'komitetami zakłado­
wymi. Te ostatnie powinny zao­
piekować się swoimi kolegami i 
dopomóc im w takim ułożeniu 1 
przebiegu praktyki, żeby wynieś­
li z niej jak najwięcej korzyści.

GOSPODARSKA 
ROZMOWA MŁODZIEŻY 

Z KIEROWNICTWEM
ZMO

Do rzadkości należą tak udane 
spotkania jak to: młodzieży ZMO 
ze swoim kierownictwem, spo­
łeczno-gospodarczym. Był więc 
kierownik zakładu dr W. Bieda, 
sekretarz KZ PZPR A. Antosz, 
przewodniczący Rady Zakłado­
wej S. Ptasznik, przewodniczący 
Rady Robotniczej T. Cierniak 
oraz kierownicy wydziałów <z 
wyjątkiem 0-2). Frekwencja ze 
strony młodzieży dopisała Zna­
komicie. Dyskusja toczyła się 
wokół spraw życiowych młodzie­
ży i zakładu. Mówiono zatem o 
sprawach mieszkaniowych, prze­
szeregowań, warunków pracy itp. 
Uczestnicy spotkania wysłuchali 
przy tym interesującej prelekcji, 
a dodatkowym uatrakcyjnieniem 
był występ Estrady Operowej 
ZDK. Kilkugodzinne spotkanie 
upłynęło w bardzo przyjemnej 
atmosferze. Nic więc dziwnego, że 
organizatorzy mają zamiar kon­
tynuować tego rodzaju imprezy 
raz na kwartał.

COŚ DLA DZIEWCZĄT
Rada Dziewcząt przy KF ZMS 

organizuje 7 bm. w Ognisku Mło­
dych imprezę połączoną z wie­
czorkiem tanecznym. Będzie to 
zarazem reaktyw-wanie działal­
no ci tej Rady, *Ztóra  swego cza­
su prowadziła ożywioną pracę 
wśród dziewcząt kombinatu.

rownictwo Mostostalu, które 
lekceważy marnotrawstwo, nie 
zadając od spawaczy dokład­
nego rozliczania się z pobra­
nych materiałów. Jesteśmy 
przekonani, że nasza notatka 
odniesie skutek, co znajdzie 
swoje odbicie w kosztach wła­
snych budowy nowej stalow­
ni.

Na co czekają?
W holu budynku admini­

stracyjnego Stalowni Marte- 
nowskiej na najbardziej eks- 
ponowar-jm miejscu wisi ga­
zetka ścieuna, redagowana 
przez organizację ZMS, pn. 
„Nasz Glos”. Jej autorzy o- 
ceniając sytuację produkcyjną 
w miesiącu lipcu apelują do 
załogi o podejmowanie zobo­
wiązań i wzmożenie wydaj­
ności pracy, w celu zrealizo-

TEATR WIDZA 
KSZTAŁTUJE 
WIDZ TEATR 

KSZTAŁTUJE
Teatr widza kształtuje, widz teatr 

kształtuje. Daleko poza przyjęte 
dotychczas środki oddziaływania 

wykracza podjęto przez Teatr Ludowy 
w Nowej Hucie akcja. Wzmocnienie 
więzi z widownią, zdobycie widza, któ­
ry być może zetknie się po raz pierw­
szy ze sztuką teatralną, prowokowanie 
publiczności do wartościowania pro­
pozycji teatru — oto kierunki wyty­
czające teren ekspansji teatru.

Placówka o zadaniach społecznych 
zobowiązana jest do liczenia się z za­
potrzebowaniem terenu, na którym 
działa. Wskazówki ‘zatem wynikające 
z badań socjologicznych muszą być 
brane pod uwagę. Jednak prawda za­
warta w statystycznej ilości wymaga 
uważnego, a nawet krytycznego spoj­
rzenia. Przeliczenie funkcji społecznej 
teatru poprzez ilość widzów jest nie­
zwykle kuszące, lecz w oderwaniu od 
przekazywanych wartości jest i społe­
cznie i artystycznie szkodliwe. Trzeba 
sobie jasno zdać sprawę z tego, że po­
stulaty wynikające z tak pojmowanej 
kultury masowej dotyczyłyby nie for­

my sztuki, lecz jakości towaru. Dążenie 
do utwierdzenia się w terenie swego 
oddziaływania musi pójść inną drogą.

Procentowo najpokaźniejszą część 
widowni stanowi młodzież szkolna. Mi­
mo to współpraca z władzami szkolny­
mi nie wychodzi poza ustalony od lat 
wielu stereotyp. Młodzież przychodzi 
do teatru, aby zapoznać się z obowiąz­
kową lekturą, nauczycielstwo widzi w 
teatrze coś w rodzaju pomocy nauko­
wej przy realizowaniu programu. Jest 
to niewątpliwe zawężenie i zubożenie 
roli teatru w wychowaniu młodzieży. 
Pomijając już fakt zasadniczej różni­
cy między traktowaniem dramatu jako 
lektury, a specyfiką, jako dziedziny 
łączącej w sobie elementy literackie i 
wizualne, teatr współczesny stanowi 
bogaty materiał do przekazania mło­
dzieży elementarnych pojęć na temat 
współczesnej plastyki, muzyki i pro­
blematyki współczesnej. Młodzież pro­
wadzona do teatru, przygotowana do 
odbioru lektury nie jest uczulona na 
pozaliterackie, teatralne treści. Teatr 
współczesny w całym swym bogactwie 
eiejnentów wizualnych, z nie zawsze 
łatwą metaforyką, łączący w sobie 
różne odległe dziedziny współczesnej 
sztuki, wymaga jednak pewnego przy­
gotowania u odbiorcy. Nie tyle tu cho­
dzi o pewien zasób wiadomości, co 
o ukierunkowanie wrażliwości. Często 
bowiem zaobserwować można niepo­
rozumienie. jak w znanej anegdotce 
Boya o kliencie powątpiewającym o 
przydatności kapelusza, gdyż nie pa­
sował... na nogę.

Teatr Ludowy, wychodząc z założe­
nia, że uchylanie się od pracy popu­
laryzatorskiej musi owo nieporozumie­
nie pogłębić, zorganizował cykl pre­

lekcji na następujące tematy: 1. Teatr 
polityczny, 2. Tekst a inscenizacja, 3. 
Reżyser i aktor, 4. Scenografia w tea­
trze współczesnym. Akcją tą teatr 
chce zainteresować przede wszystkim 
nauczycieli języka polskiego w szko­
łach średnich oraz społecznych organi­
zatorów życia kulturalnego w Nowej 
Hucie. Liczy w tym wypadku na zro­
zumienie i pomoc zarówno Kuratorium, 
jak i czynników kierujących życiem 
kulturalnym w Nowej Hucie.

Drugi kierunek ofensywy jest skie-. 
rowańy na tereny dotychczas nie obję­
te działaniem teatru. Chodzi w tym 
wypadku o przyciągnięcie, o zdobycie 
dla teatru nowźgo widza, tego, który z 
teatrem nie miał jeszcze styczność}, 
którego potrzeby kulturalne w tym 
kierunku są jeszcze bardzo małe. Ze­
spół aktorów Teatru będzie objeżdżał 
świetlice peryferyjne, hotele robotni­
cze, kluby — prezentując fragmenty 
przedstawień będących w bieżącym 
repertuarze lub fragmenty — zapowie­
dzi najbliższej premiery. Spotkania te 
mają na celu wzbudzenie zaintereso­
wania. stworzenie atmosfery do roz­
mów o teatrze i rozmów z wykonaw­
cami.

Dodatkowo, w najbliższym czasie, 
widzowie Teatru Ludowego będą mo­
gli wypowiedzieć się masowo na te­
mat oglądanych spektakli, umieszcza­
jąc swoją ocenę na ankietce o bardzo 
uproszczonej formule! Ocena będzie się 
wyrażała ilością punktów (od 1 do 9), 
a zsumowane głosy widzów, będą do­
raźnie modyfikować zamierzenia tea­
tru, gdyż. jak wiadomo, teatr widza 
kształtuje, lecz i widz kształtuje teatr.

TERESA LISICKA

Pierwsza KSR
(Dalszy ciąg ze str. 5) 

naukowo, ale dotyczy prostycl 
spraw, takich jak racjonalna 
gospodarowanie surowcem 
idącym dó „garnka”, ilością i 
jakością przypraw, wyelimino­
wanie przypraw szkodliwych 
zgodnie z zaleceniami dietety­
ki lekarskiej. Dużo miejsca 
poświęcono sprawom kosztów, 
ale to na pewno oddzielny roz­
dział. o którym wartoby po­
mówić innym razem.

Stają przed nami zadania, 
■*które  uchwaliła nasza Kon­
ferencja. Będziemy starali się 
je wykonać. Dużo ńadziei po­
kładamy w zainicjowanym 
współzawodnictwie pracy o 
tytuł najlepszej stołówki i naj­
lepszego w zawodzie oraz w 
dalszym szkoleniu załogi dla 
uzyskania tytułów kwalifika­
cyjnych, których zdobycie po­
ciąga za sobą możliwość wyż­
szego zarobku.

Nie sposób wymienić wszyst­
kich naszych zamierzeń; zmie­
rzają one do jednego: aby na­
sze usługi były na coraz wyż­
szym poziomie i aby załoga 
była z nich w pełni zadowolo­
na.

GNII: I my też tego Wam 
życzymy, a w miarę możliwoś­
ci życzliwą krytyką będziemy 
Was do tego dopingować.
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POGODA!

ostrzej- 
„proro- 
nadziei 

których 
spraw-

Skąd ta zima w marcu? Pow­
szechnie spodziewano się, że 
skoro zima zaczęła się wcześnie, 

wcześnie się skończy. Tymcza­
sem Już tydzień marca mija, a 
mrozy nie tylko nie folgują, lecz 
stają się z każdym dniem 
S7*.  Należeliśmy do tych 
ków”, którzy nie robili 
na wczesną wiosnę i 
„proroctwa” niestety się
dzają. A dlaczego się sprawdza­
ją? Bo od przeszło tygodnia nad 
całą Europą północną rozbudo­
wał się potężny wyż baryczny. 
od Uralu aż po Islandię, a Euro­
pę południową objęły w swe po­
siadanie niże.

W tej sytuacji atmosferycznej 
było rzeczą zupełnie naturalną, 
że duże zasoby mroźnego po­
wietrza pochodzenia arktyczne- 
go, które od dłuższego czasu za­
legały nad daleką Północą, za­
częły przedostawać się na połud­
nie 1 zalewać Europę środkową, 
a więc także Polskę. Niże atlan­
tyckie. które zazwyczaj o tej 
porze roku, sprowadzają nad Eu­
ropę ciepłe powietrze oceanicz­
ne, zostały zablokowane przez 
wporan-any wyż syberyjsko- 
islandzki.

Mroźna 
jeszcze 
dobrych 
nastąpi 
wietrzą 

za zachodnią. Zachmurzenie bę­
dzie przeważnie zmienne, a więc 
raz słońce, to znowu chmury i 
przelotne opady śniegu. Tempera­
tura w ciągu dnia wahać się 
będzie od —5 do 0 st., w nocy 
natomiast przy rozpogodzeniach 
trzeba się jeszcze nastawić na 
mrozy, dochodzące nawet do —15 
stopni.

pogoda utrzyma się 
prawdopodobnie przez 
kilka dni. dopóki nie 

zmiana cyrkulacji po- 
z północno-wschodniej

PROMYK

Spotkania kobiet
w kawiarni
Z okazji Międzynarodowego 

Dnia Kobiet, Rady Zakładowe 
szeregu wydziałów HiL, or­
ganizują dla swoich pracownic 
przyjemne wieczornice w ka­
wiarni Domu 
im. Lenina.

Do bardzo 
spotkań przy
należy zaliczyć 
Pionu Głównego Mechanika. 
■Walcowni Gorącej, Głównego 
Energetyka. W części artysty­
cznej spotkań występują zes­
poły rozrywkowe ZDK HiL.

Kultury Huty

przyjemnych 
czarnej kawie 

wieczornice

Jutro, tj. 8 marca, o godz. 
17, w sali Teatru Ludowego 
odbędzie się uroczysta aka­
demia, zorganizowana przez 
Zarząd Dzielnicowy Ligi Ko­
biet, z okazji Międzynarodo­
wego Dnia Kobiet. Program 
imprezy obejmuje wygłosze­
nie referatu okolicznościowe­
go przez przewodniczącą ZD 
I.K w Nowej Hucie mgr Sta­
nisławą Marglewską, w czę­
ści artystycznej uczestnicy 
akademii będą mieli okazję 
oglądać sztukę pt. „Tylko 
dziewięćdziesiąt dziewięć”.

W tych dniach odbywają 
pię krótkie akademie w ko­
łach Ligi Kobiet, tak O6iedJo- 
>-ych, jak i w zakładach pra-

Ostatnio, na plenum Zarzą­
du Dzielnicowego LK, jakie 
zorganizowano w Domu Ko­
biety, przewodnicząca ZD 
mgr S. Marglewska zapoznała 
przewodniczące kół LK z o- 
siedli miejskich, wiejskich i 
zakładów pracy, z programem 
działalności tej organizacji w 
b. roku. Głównym zadaniem 
jest rozszerzenie działalności 
IJC w poszczególnych osie­
dlach dzielnicy. W związku z 
tym, od września br. planu­
je się organizowanie sesji 
wyjazdowych Prezydium ZD 
LK w poszczególnych osie­
dlach, na których omawiana 
będzie działalność koła, do­
robek i braki w pracy człon­
kiń LK. Pierwsze tego ro­
dzaju zebranie odbędzie się 
w os. krzesławickim i w po­
bliskich gromadach, następne 
w Centrum A. Bardzo istotną 
sprawą w pracy kół LK w 
osiedlach jest nawiązanie 
jeszcze ściślejszej współpra­
cy z TGP, komitetami osie­
dlowymi, organami 
Obywatelskiej, czy
tami Opiekuńczymi. Przewi­
duje się organizowanie róż­
nego rodzaju form szkolenia 
politycznego, jak 
różnych kursów,

Milicji 
Komite-

również 
pokazów

Mieszkańcy naszej dzielnicy
dla uczczenia XX-lecia PRL i XV-lecia Nowej Huty

Pod tym hasłem prowadzona 
będzie akcja czynów społecz­
nych w br., która ma na celu 
podniesienie estetycznego wy­
glądu dzielnicy, oraz budowę 
urządzeń wypoczynkowych i 
sportowych dla jej mieszkań.- 
ców. Opracowany plan prac 
społecznych nie jest jeszcze 
kompletny, nie wszystkie ko­
mitety osiedlowe i zakłady 
pracy zgłosiły już swoje zo­
bowiązania.

Odbyło się już kilka konfe­
rencji z przedstawicielami za­
kładów pracy i szkół, które 
szczególnie aktywnie przy­
stępują do tej akcji. Plan ro­
bót w ramach czynów społe­
cznych na rok b. przedstawio­
ny został na plenum DK FJN, 
gdzie został zatwierdzony po 
wniesieniu pewnych popra­
wek. Obecnie, ogólna wartość 
czynów społecznych w r. 1961 
wynosi blisko 8 min zł, kwo­
ta ta zostanie jeszcze powięk­
szona, po uzupełnieniu har­
monogramu prac.

Zakres prac w ramach czy­
nów społecznych jest bardzo 
szeroki, tym razem zajmiemy 
się zobowiązaniami, podjętymi 
przez poszczególne przedsię­
biorstwa 1 zakłady pracy, o- 
raz nowohuckie szkoły. Swój 
udział zgłosiły już takie przed­
siębiorstwa, jak „Elektro- 
montaż", pomagając przy o- 
świetleniu ul. Wojewódzkiej, 
Krakowskie Zakłady Przemy­
słu Tytoniowego w Czyżynach, 
PPB HiL podjęło się wykona­
nia dwóch fontann przed 
„Światem Dziecka”, a Cemen­
townia — Nowa Huta pomoże 
przy budowie basenu młodzie­
żowego w Parku Dziecięcym, 
między os. Kolorowym a Spół­
dzielczym. Pomoc przy budo­
wie tego obiektu zadeklaro­
wało także Miejskie Przedsię­
biorstwo Energetyki Cieplnej, 
które wykona instalacje wo­
dociągowe i kanalizacyjne. 
Wykonania brodzika w base­
nie kąpielowym podjęło się 
Przedsiębiorstwo Robót Ele- 
wacyjnych, przy robotach 
ziemnych pomoże Krakowskie

Przedsiębiorstwo Zmechanizo­
wanych Robót Ziemnych.

Dużą inicjatywę wykazuje 
młodzież szkolna. Będzie ona 
wykonywać szereg prac przy 
budowie placów zabaw i boisk 
sportowych, oraz przy urzą­
dzaniu Parku Dziecięcego. 
Pracować tu ma młodzież IV 
Liceum Ogólnokształcącego, 
Zasadniczej Szkoły Zawodo­
wej dla Młodocianych, Zasad­
niczej Szkoły Budowlanej, 
Szkoły Rzemiosł Budowlanych 
Nr 3, Technikum Hutniczo- 
Mechanicznego, Technikum E- 
konomicznego, XI Liceum O- 
gólnokształcącego i Liceum dla 
Pracujących. Ponadto mło­
dzież Zasadniczej Szkoły Han-

dlowej podjęła się przeprowa­
dzić remont w budynku szkol­
nym oraz wykonać szereg po­
mocy naukowych.

Przy wykonywaniu placów 
zabaw i boisk sportowych zo­
bowiązały się pomagać takie 
spółdzielnie pracy w Nowej 
Hucie, jak Sp. Pracy „Spraw­
ność” i „Aktywizacją”. W br. 
duży nacisk kładzie się na 
współpracę z przedsiębior­
stwami, które w większym 
stopniu, niż w roku ub. włą­
czają się do prac społecznych. 
Zgłoszeń jest wiele, sądzimy, 
że i pozostałe zakłady nie po­
zostaną w tyle i już w naj­
bliższym czasie włączą się w 
tę masową akcję. bs

„Nowa Huta
Pod tym tytułem odbył się 

ostatnio w Klubie NOT w No­
wej Hucie wieczór kompozy­
torski Stanisława Florka. 
Impreza zorganizowana zo­
stała z okazji 15-lecia Nowej 
Huty.

Piosenki śpiewali: Katarzy­
na Florek, Alicja Świątek,

w piosence“

ŚWIT godz. 15.45, 18.00 1 20.15 
od 7 do 10 bm. „Czas pogaństwa” 
— prod. angielskiej, dozw. od lat
18 — dodatek „Kanalarze”, od 11 
do 14 bm. „Złoty człowiek” film 
panoramiczny, prod. węgiersk ej, 
dozw. od lat 16 — dodatek „Nad 
Tatrami”.

ŚWIT mała sala godz. 15, 17 i
19 do 7 bm. „Gwiazdy nigdy nie 
umierają” ■— prod. francuskiej, 
dozw. od lat 18, od 8 do 11 bm. 
„U progu ciemności" — prod. 
angielsk.ej, dozw. od lat 18, od 
12 do 15 bm. „Matka Joanna od 
Aniołów” — prod. polskiej, dozw. 
od lat 16.

ŚWIATOWID godz. 15.45, 18.00 
i 20.15 od 5 do 10 bm. „Gdzie jest 
generał” — prod. polskiej, dozw. 
od lat 12. dodatek „Araby", od 
11 do 14 bm. „Kandyd — czyli 
optymizm XX wieku” — prod. 
francuskiej, dozw. od lat 18, od 
15 bm. „Naganiacz” — prod. pol­
skiej, dozw. od lat 16 — doda­
tek „Dzieci z rampy”.

ŚWIATOWID mała sala godz. 
15, 17 i 19 do 7 bm. „Rozwód po 
włosku”, prod. włoskiej, 
od lat 18, od 8 do 11 bm.
widomy muzyk” — prod. ZSRR 
dozw. od lat 12, od 12 do 15 bm. 
„Strachy zamku Spesart” — prod. 
NRF, dozw. od lat 16.

SFINKS gbdz. 15.45, 18.00 i 20.15 
do 8 bm. „X-25 wzywa” — film 
panoramiczny, prod. jugosłowiań­
skiej, dozw. od lat 12, od 9 do
11 bm. „Zwariowane lotnisko” — 
prod. ZSRR, dozw. od lat 12, od
12 do 15 bm. „Rocco i jego bra­
cia” — prod. włoskiej, 
lat 18.

KOLOROWE od 6 do 8 
zabić starszą panią” — 
gielskiej, dozw. od lat
do 12 bm. „Jeńcy króla mórz” — 
prod. ZSRR, dozw. od lat 9, od
13 do 15 bm. „Nieletni świadek”

BALLADYNA od 7 do 8 bm. 
„Safira” prod. angielskiej, dozw. 
od lat 16, od 11 do 12 „Łowcy ty­
grysów” — prod. ZSRR dozw. od 
lat 10, od 14 do 15 bm. „Jak 
bić Starszą panią” — prod. 
gielskiej, dozw. od lat 14.

TEATR LUDOWY
7 bm. godz. 19.15 premiera „Tyl­

ko 99” (adaptacja filmu „9 dni 
jednego roku”), 8 bm. godz. 18.00 
„Tylko 99” (przedstawienie zam­
knięte), 9 bm. Teatr nieczynny, 
10 bm. i 11 bm. godz. 19.15 „Tyl­
ko 99”, 12 bm. godż. 19.15 „Rewi­
zor”, 13 bm. godz. 11,00 „Złota 
rybka” (bajka).

13 iii, o godz. 19 zobaczymy wi­
dowisko pt. „Obyczaje żaków 
krakowskich" w wykonaniu stu­
dentów UJ.

W „OGNISKU DZIECIĘCYM’’ 
ZDK HiL OS. NA SKARPIE

7 III, o godz. 17 — uroczyste ot­
warcie konkursu recytatorskiego 
pt. „Moje ulubione wiersze”, o 
godz. 18 grana będzie sztuka pt. 
„Za siedmioma górami’ w wyko­
naniu Teatrzyku „Krasnal*.

10 III, o godz. 10 — bajka „W 
krainie ba ni”, o godz. 17 odbę­
dzie się spotkanie Klubu Czarnej 
Stopy pt. „Inkowie — synowie 
słońca”,

12 III, o godz. 17.30 — konkurs 
recytatorski.

13 III, o godz. 17 — eliminacje 
w ramach międzyszkolnego kon­
kursu recytatorskiego.

W DOMU MŁODEGO 
HUTNIKA

13 ni, o godz. 18 30 spotkanie 
z aktorami Teatru Ludowego.

dozw. 
„Nie-

Krystyna Kozłowska 1 Stani­
sław Florek, do tekstów Ire­
ny Kozielskiej, Ewy Lipskiej, 
Adama Żarnowskiego, Zbig­
niewa Biegańskiego i Jerzego 
Walawsklego. Imprezę pro­
wadził aktor krakowski Alek­
sander Polek.

dozw. od

bm. „Jak 
prod, an- 
14, od 10

Spiewają 
Katarzyna 

Stanisław 
Florkowie.

za-
an-

itp. Zarząd Dzielnicowy w 
swych planach, przewiduje 
także spotkania z działaczami 
społecznymi i politycznymi, 
w ramach obchodów XX-lec;a 
Polski Ludowej, organizowa­
nie odczytów, prelekcji i wy­
cieczek mających na celu po­
kazanie osiągnięć PRL na od­
cinku społecznym, gospodar­
czym, kulturalnym. Akty- 
wistki LK wezmą również u- 
dział w akcji czynów społe­
cznych w swoich

Dużo pracy w br. 
komisje, działające 
dzie. M. In. Komisja Oświatowa 
pracować będzie zarówno w po­
szczególnych osiedlach, jak iw 
Domu Kobiet, który stanowi o- 
Środek kulturalno-oświatowy 1 
rozrywkowy dla kobiet Nowej 
Huty. Ważną sprawą Jest pod­
noszenie poziomu Ideowo-wycho- 
wawczego 
spotkań z 
kami LK 
w ramach 
PRL

W pracy społecznej wyróż­
niają się koleżanki: M. Pod- 
sadecka, K. Sikorska, J. 
Bednarska, G. Sobkowicz, M. 
Kraszewska, J. Patera, J. 
Bras. K. Bednarz, I. Pitucha. 
IV. Kotowa, S. Witkowicz, J. 
Tracz, A. Szerszeń.

Z okazji Międzynarodowe­
go Dnia Kobiet Zarząd Dziel­
nicowy Ligi Kobiet i nasza 
Redakcja składają najserdecz­
niejsze życzenia wscystkim 
kobietom, dalszych sukcesów 
w pracy zawodowej i społecz­
nej i widie szczęścia osobi­
stego. bs

4 OGŁOSZENIA DROBNE ★

STANISŁAW KURZAWA — 
zgubił tymczasową przepustkę 
wydaną w HPR przy HiL.

KAZIMIERZ PRZENIOSŁO — 
zgubił tymczasową przepustkę wy­
daną w HiL.

HENRYK AUGUSTYNIAK — 
zgubił tymczasową przepustkę 
wydaną przez Przedsiębiorstwo 
Przemysłowe Budowy HiL.

W DOMU KULTURY HiL', 
UL. MAJAKOWSKIEGO 2
10 III, o godz. 19, w ramach 

Wieczorowego Studium Estetyki 
odbędzie się wykład prof. W. 
Hodysa pt. „Artur Grottger".

11 III, o godz. 18.30 Klub Mi­
łośników Teatru zaprasza na od­
czyt pt. „Teatr polityczny".

13 III, o godz. 18.30, z cyklu De­
kada Kultury Rumuńskiej odbę­
dzie się Zgaduj-Zgadula pt. ,.20 
pytań o Rumunii".

W

JOZEF PŁASKONKA — zgubił 
stałą przepustkę wydaną przez 
ZBM-3 przy HiL. .

„OGNISKU MŁODYCH” 
ZMS ZDK HiL, 

OS. NA SKARPIE
III, o godz. 18, z cyklu

osiedlach, 
będą miały 

przy Zarzą-

kobiet, organizowani*  
długoletnimi działacz- 

orw akcji odczytowej 
600-lecia UJ i XX-lecią

Obecnie na terenie dzielni­
cy ponad 3 tys. kobiet zrze­
szonych jest w 60 kołach LK. 
Ambicją ZD LK będzie zor­
ganizowanie w br. w każdym 
osiedlu Nowej Huty koła 
Ligi Kobiet, akcja ta doty­
czyć będzie także zakładów 

<pracy. Do najlepiej pracują­
cych kół należą: koło LK w 
Centrum B, którego prze­
wodniczącą jest p. J. Frą­
czek, koło w os. Na Wzgó­
rzach Krzesławickich, z prze­
wodniczącą p. Z. Janik. W 
zakładach pracy wyróżniają 
s>ę: koło LK w „Mostostalu” 
z p. T. Ciołkowską, w No­
wohuckim Przedsiębiorstw^ 
Transportowym, które szcze­
gólną opieką otacza sekre­
tarz Rady Zakładowej T. 
Ogorzałek, w Dyrekcji In­
westycji HiL z A. Rogulo- 
wą na czele i w Przedsiębior­
stwie Transportowo-Spedy- 
cyjnym Przemysłu Cemento­
wego, którego przewodniczą­
cą jest p. St. Ścisło.

12
lat Polski Ludowej odbędzie 
odczyt prof. dr C. Bobińskiej.

XX 
się

PROGRAM TELEWIZJI
od 7. III do 13. III

SOBOTA
10.55 Program dla szkól, 15.50 

„Wujcio Adaś i Kajtuś”, 16.15 
„Aktualności”, 16.30 „Dia was ko-, 
biety”, 17.00: Dziennik IV, 17.05 
Program dia dzieci, 18.05 Program 
tygodnia, 18.20 Wszechnica TV,
18.50 „Wszystkie konie O’Mury”
— film, 19.35 „Wieczorne rozmo­
wy”. 19.50 „Dobranoc”, 20.00 Dzien­
nik TV, 20.35 „Pegaz”, 21.20 „Qua- 
liton-coctaii" — koncert muzyki 
lekkiej, 22.20 Dziennik, 22.30 „Ag­
nieszka wśród gangsterów, film.

NIEDZIELA
11.00 Program sportowy, 12.45 „Go­
spodarskie rozmowy", 14.15 Pro­
gram muzyczny, 15.00 „Nieuz.el.ia 
biesiada”, 15.45 Program a. star­
szych dzieci, ¡6.25 „Kominiar- 
czyk”, 16.35 „Ludzie i zdarzenia”,
16.50 „Proszę wsiadać”, 17.30 „Su- 
frażystki” — film, 18.00 „Piosenki 
z walizki”, 18.40 „Wszystko o ko­
biecie” — teleturniej, 19.35 „Kwa­
drans recenzenta”, 19.50 „Dobra­
noc”, 20.00 Dziennik TV, 20.30 
Teatr TV: „Stacja „Dalekie”, 21.55 
„Sportowa niedziela”.

PONIEDZIAŁEK
10.15 .„Komedianci” — cz. I -.pt, 

„Ulicą złoczyńców” — film fab. 
prod. franc. dozw. od lat 16, 11.55 
Pr. dla szkól. 16.30 „Ludzie, ma­
szyny, automaty”, 16.45 „Aktual­
ności”, 17.05: Program dla dzieci, 
17.35: „Szantaż” — film z serii 
„Przygody Robin Hooda”, 18.00 
„Na pólkach księgarskich”,' 18.10 
„Eureka", 18.45 „Kino krótkich 
filmów” 19.20 „Światowid”, 19.50 
„Dobranoc”, 20.00 Dziennik TV, 
20.30 Teatr TV — „Ladacznica z 
zasadami” — Jean Paul Sartre'a.-

WTOREK
16.50 „Aktualności”, 17.00 Wia­

domości Dziennika. 17.05 Program 
dla dzieci, 17.35: „Niezwykły
dzień Maji” — film prod. NRD, 
18.05 „Podróże po świecie”, 18.20: 
„Pantonimau, 18.50 „Bryza” — 
magazyn morski, 19.20 „W kraju 
słęnecznych nocy” — film ,19.50 
„Dobranoc”, 20.00 Dziennik TV. 
20.30 „Komedianci” — cz. I pt. 
„Ulica złoczyńców" — film, 22.05 
PKF, 22.15 Wiadomości.

ŚRODA
11.05 „Pacjent”

„Dr Kildare”, 11.55: Program dla 
szkól (kl. VII i XI), 16.05 „Widno­
kręgi” — Śląski Magazyn Kultu­
ralny, 16.35 Film dla dzieci, 16.45 
Rozmaitości krakowskie, 17.00
Wiadomości, 17.05 Program dla
dzieci, 17.30 „Tramp” 18.10 Wsze­
chnica TV, 18.40 „Południowe
rytmy na Brodway’u”, 19.05 „Na 
półkach księgarskich”, 19.20 „Kla­
kson” — mag. motoryz., 19.50 „Do­
branoc”, 20.00 Dziennik TV, 20.30 
„Pacjent”. 21.20 „Niewyslane lis­
ty” progr. publicyst., 21.50 Re­
cital taneczny Stanisława Szy­
mańskiego, 22.05 Wiadomości.

CZWARTEK
Program dla szkól:- Język 
(kl. V) — Janusz Kor. 
JS.45 Film, 16.50 „Aktuąl- 

. 17.00 Wiadomości, 17.05 
Program dla dzieci starszych — 
„Klub pod Smokiem”, 17.50 „Przy­
gody dziwnego psa Huckleberry”, 
18.15 „z drugiej strony szklanego 
ekranu”, 18.35 Program studencki, 
19.20 „Spotkanie z przyrodą”, 18.50 
„Dobranoc”, 20.00 Dziennik TV, 
20.30 „Olsztyńskie opony” — pro­
gram public., 21.00 Teatr „Kobra”
— „Proces Mary Dugan”

PIĄTEK
10.55 Program dla szkól, 16.35 

„Ludzie, maszyny, automaty, 16.50 
„Aktualności”, 
17.05 Pr. 
kropek”, 
dymów”,
— film, 
„Zmierzch średniowiecza”, 
„Dobranoc”, 20.00: Dziennik TV, 
20.30 „Wieczorny koncert” — film, 
20.55: „Kordian i Cham” — Leona 
Kruczkowskiego, 22.55 wiad.

film z serii

LAMINATEM
• STOLARKA BUDOWLANA

® NOWOCZESNE MEBLE OKLEJANE

wykonuje* na zamówienie 
osób prywatnych 

szybko, tanio, estetycznie 
za gotówkę I na raty

SPÓŁDZIELNIA PRACY

• INNE URZĄDZENIA DOMOWE 

Z DREWNA

ZAKŁADY USŁUG STOLARSKICH
Kraków, Chodkiewicza 18, tel. 582-58.

polski 
czak”, 
ności”,

17.00 Wiadomości, 
dla dzieci, 18.00 „Wielo- 
18.20 „Gromada bez'Ju- 
18.50 „Deszczowy dzień” 

19.20 Wszechnica ,TV:
19.50
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WOBIEKTYWIE
Palacze Sportów, Żeglarzy, Giewontów ery innych papiero­

sów nie zdają sobie nawet sprawy, ile zabiegów i trudu kosz­
tuje proces wyprodukowania papierosów. Najpierw wysuszone 
liście tytoniu przywożone są furmankami do Czyżyn, gdzie 
następuje skup. Drugim etapem jest skomplikowany proces 
przygo owania tytoniu, składa się na niego: klasyfikacja, fer­
mentacja (całkowicie zmechanizowana) i następnie prasowanie 
liści w bele.

Przed krajaniem tytoniu bele są nawilżane, sosowane, pra­
żone. Ale to jeszcze nie koniec; tytoń trzeba jeszcze zmieszać 
według specjalnych receptur. Warto wiedzieć, że np. w skład 
jednego gatunku papierosów wchodzi zazwyczaj 20 odmian 
tytoniu. Reszty dokonują już samoczynne maszyny-automaty. 
Gotowe papierosy są następnie pakowane 1 magazynowane, 
z Zakładów w Czyżynach wędrują na całą Polskę.

Jak informuje dyr. Wytwórni mgr ADAM MIKULSKI, roczna 
produkcja wynosi 14 mld sztuk papierosów. Tu warto dodać, 
że w krakowskim oddziale (na Dolnych Młynach) wykonuje się 
jeszcze 4,8 mld sztuk papierosów (z ustnikami i filtrem np. 
Zefiry, Caro). Łącznie więc prawie 19 mld sztuk rocznie.

Nowość? Na uwagę zasługuje modernizacja parku maszyno­
wego i wprowadzenie nowej technologii. Palaczy ucieszy nie­
wątpliwie wiadomość, że już wkrótce nie będzie w papiero­
sach żadnych zanieczyszczeń, gdyż nerwy z liści tytoniu będą 
usuwane i drobno krajane.

Tekst 1 fot.. J. BROŻEK

To ciekawe

Na zimowych szlakach
Tej zimy dopiero w lutym 

zgotowała nam aura dosko­
nałe _ warunki narciarskie. 
Entuzjaści „białego szaleń­
stwa" z Huty im. Lenina.

nie tylko dzięki strym walo­
rom krajoznawczym i świet­
nym terenom narciarskim, ale 
również dzięki wygodnej ko" 
munikacji linowej, kolejką na

Jeden z dostaw­
ców tytoniu su­
rowego. W ub. 
roku tytoń świe­

tnie obrodził.

Degustacja pa­
pierosów. Szef 
produkcji inż. P. 
Burmistrz i kier. 
Oddziału Wyro­
bów Papierosów 

M. Tarka.

Maszyny-automa­
ty, produkcja 
każdej w ciągu 8 
godzin wynosi 

tys. sztuk pa­
pierosów. W tym 
dziale pracują 
przeważnie ko­
biety. Z prawej 
— jak widać na 
zdjęciu — trans­
port jest tutaj 
całkowicie zme­
chanizowany. W 
tych „kasetach" 
przewozi się pa­
pierosy do pako- 

walni.

Tutaj pakietowa­
nie odbywa się 
ręcznie. Niedłu­
go pracę tych 
kobiet zastąpią 

automaty.

Kącik filatelistyczny

Wiele wra­
żeń i emocji 

przysparza 
przejazd wy­
ciągiem na 
Jaworzynkę i 
Skrzyczne.

organizują każdej niedzieli 
wycieczki narciarskie do wy­
poczynkowych miejscowości 
górskich.

Poza zimową stolicą Polski, 
prawdziwą „Mekką" narcia-

Szyndzielnię, oraz szczegól­
nie atrakcyjnym wyciągom 
na Jaworzynkę i Skrzyczne.

Przekonali się o tym osobi­
ście uczestnicy pierwszej w

rzy, a szczególnie mieszkań­
ców Śląska stał się ostatnio 
Szczyrk, przyciągający liczne

tym roku niedzielnej wyciecz­
ki do Szczyrku, zorganizowa­
nej przez nasz Oddział PTTK.

rzesze turystów i narciarzy, dz

Znaczki z NRD
Motyle, to nowa seria znacz­

ków wydanych przez Pocztę 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej. Seria ta składa się 
z pięciu wielobarwnych znacz­
ków. Jeden z liich — koloru 
pomarańczowego z żółto-czar­
nym motylem — zamieszcza­
my obok. Wartość tego znacz­
ka wynosi 20 pf.

Zbieraczy znaczków pol­
skich zawiadamiamy, że w 
najbliższych dniach ukażą się

nowe serie znaczków wydane 
z okazji 600-lecia Uniwersyte­
tu Jagiellońskiego, druga

cześć serii „Statki żaglowe" i 
„Koty".

(kp)

NOWOŚCI TECHNICZNE
• PRZEZ HAŁAS 

DO CISZY
Inżynier radziecki, P. Buchow- 

ski zakończył prace nad konstruk­
cją aparatu, który pozwala na 
uzyskanie zupełnej ciszy w mie­
szkaniu, znosi po prostu wszelkie 
hałasy dochodzące z ulicy, czy z 
mieszkania sąsiadów. Zasadę dzia­
łania tego aparatu można by 
określić najlapidarniej — klin kli­
nem. Podłączony do zwykłego 
odbiornika radiowego aparat pb- 
chłania hałasy o niskiej częstotli­
wości drgań i przekształca je w 
sygnały elektryczne, które z kolei 
ponownie przekształca w dźwięki 
o tej samej częstotliwości, ale 
przeciwnych fazach. Fale dźwię­
kowe się znoszą i w rezultacie 
uzyskuje się zupeiną ciszę.

Wynalazek ten budzi tym więk­
sze zainteresowanie, że wraz z roz­
wojem techniki zwiększa s:e siła, 
ilość różnorodnych hałasów.

• OGNIOTRWAŁY 
ŚRODEK WIĄŻĄCY

Pechniney (Francja) proponuje 
specjalny materiał do łączenia ce­
gieł ogniotrwałych, z których wy­
konuje się wykładziny piecowe. 
Jest to mieszanina sproszkowane­
go materiału żaroodpornego (ty­
tanu. cyrkonu, molibdenu), spro­
szkowanego węgla i boru, które, 
związane są żywicą poliestrową i 
tworzą konsystencję, podobną do 
cementowej.

Powierzchnię cegieł, które mają 
być złączone, powleka się tą pa­
stą i układa w zwykły sposób. Pa­
sta wiąże w ciągu około 1 godzi­
ny. Temperaturę'pieca podnosi się 
następnie do MO st. C. a potem w 
ciągu 6 godzin do 194X> st. C.

Krajarka rota­
cyjna do tytoniu. 
Jej wydajność — 
i ton na jedną 

zmianę.
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Sekretarzyk 
w regale

W poprzednim numerze 
„Głosu' 'wspomniałem o mo­
żliwości połączenia regalu bi- 

bllotecznego z sekretarzykiem, 
czyli miejscem d,o pracy. Se­
kretarzyk, wkomponowany, w 

całość regalu, stanowi element 
dekoracyjny i bardzo uzasad­
niony funkcjonalnie. Tak u- 
mieszczony, daje bezpośredni 
kontakt z biblioteką. Blat, 
który służy do pisania, stano­
wi równocześnie zamknięcie 
sekretarzyka. Dodatkowo du­
żą zaletą tego układu jest fakt 
oszczędności miejsca, co w 
niewielkim metrażu jest rze- , 
czą nader cenną. W takim se- 
kretarzyku wewnątrz winna 
znaleźć się półeczka na papie­
ry i szereg szufladek na przy­
rządy do pisania i inne dro­
biazgi potrzebne przy pracy.

Uzupełnieniem takiego se­
kretarzyka musi być dodatko­
we źródło światła. Nieduża 
przegubowa lampka (tak by 
można sobie bez dużego kło­
potu ustawić kąt padania 
światła) może znaleźć miejsce 
zarówno wewnątrz sekreta­
rzyka, jak i może być wkom­
ponowana w regał książkowy 
tak, by oświetlała miejsce do 
pracy. Zwracam jednak uwa­
gę, że sekretarzyk taki jest 
tylko pomocniczym miejscem 
do pracy. Ciągła praca, wzglę­
dnie prace kreślarskie, wy­
magają już stałego miejsca z 
odpowiednio dużym stołem, o 
którym w następnym odcinku.

JANUSZ TRZEBIATOWSKI

Rozrywki umysłowe ■ Rozrywki umysłowe @ Rozrywki umysłowe

I oniówiu
POZIOMO: 1. lekko pochyły

chodnik kopalniany, prowadzący 
ze stoku góry w jej głąb, 8. wy- 
prawna skóra cielęca, 9. sławny, 
choć zmyślony Kowalski, 13. mie­
szka na Podhalu, 14. trudnił się 
dawniej rozbojem morskim z po­
lecenia króla, 15. imię znanej ma­
larki 1 rysownlczki. autorki wy­
danej niedawno książki „Piórkiem 
przez stulecia", 16. imię popular­
nej piosenkarki radzieckiej, wy­
konawczyni słynnego przeboju 
„Pust, wsiegda budiet solnce", 17. 
rezerwa zachowana na chwilę pil­
nej potrzeby. 20. niewolnik, 21. 
„były” w wyrazach złożonych, 24. 
narzędzie szewskie do dziurkowa­
nia skóry, 26. rodzaj utworu sce­
nicznego, 28. można skojarzyć z 
kupnem i ORS-em, 31. solenizant 
grudniowy, 32. obchodzi imieniny 
5 lutego, 34. poręka na wekslu,

jamnik, 32. żeby, choćby, celem,
33. wódka jałowcowa, 35. przyi- 
mek

35. próżniak pierwszej wody. 36. 
służy oficerowi, w Polsce należy 
do przeszłości. .

PIONOWO: 1. bajeczne opowia­
danie skandynawskie, 2. opryszek, 
łotr, 3. w tej chwili, 4. bohaterka 
elementarza, 5. satelita Polela, 6. 
inicjały znanego wydawnictwa li­
teratury dziecięcej i młodzieżo­
wej, 7. imię kompozytora tańca 
z szablami, 10. mgła nad moczara­
mi, 11. barwa twarzy, 12. tytuł a- 
rystokratyczny, 14. chroni straża­
ka, 15. granica między polami, 
16. pod> lawowy surowiec na trut­
ki prasciw szczurom, 18. wyspa 
na Morzu Iryjskim, 19. można 
skojarzyć z czołem I harówką, 22. 
leukocyty + erytrocyty, 23. sto­
lica Jemenu, 25. wóz spotykany u 
Turków, 27. miejsce spacerowe 
wczasowiczów nadmorskich, 29. 
bóg staroegipskl przedstawiany w 
postaci tarczy słonecznej, 30. pies Skakania

Rozpoczynając od liter zazna­
czonych strzałką, przeskakiwać 
stale jednakową Ilość pól i odczy­
tać rozwiązanie. Dla ułatwienia 
podajemy pierwsze litery wyra­
zów rozwiązania: K, U, I, P, W, 
C, P. I, 2.

Rozwiązania prosimy nadsyłać 
na adres redakcji do dnia 13. III. 
br. (decyduje data stempla pocz­
towego) z dopiskiem na koper*  
tach „Rozrywki umysłowe". 
Wśród Czytelników, którzy przyś- 
lą przynajmniej jedno prawidłowe 
rozwiązanie, redakcja rozlosuje 
BONY KSIĄ2KOWE.

ROZWIĄZANIE
ZADAŃ Ż NR 9

KRZYŻÓWKA
PCZIOMO: 1. Feliks, 6. skaza, 

lT. opad. 12. Zwinger, 13. komo­
da. 14. tinta, 15. Ala, 16. oda. 17. 
arfa, 19. Otto, 21. sten, 23. Apis, 
24. lot, 26. rum. 28. Adana, 30. ru­
tyna, 32. Fenicja, 33. oset, 34. A- 
sama. 35. Tanaka.

PIONOWO: 1. foka. 2. epolet, 3. 
lama. 4. ido, 5. szarfa. 6. sito, 7. 
Knidos. 8. agnat, 9. zet. 10. A- 
rago. 17. anonim. 188. aparat, 20. 
trunek, 21. szafa, 22. elana, 25. ta­

ca. 26. rysa, 27. mata, 29. de«, 
31. ton.

UZUPEŁNIANKA
WZROST WYDAJNOŚCI 

PRACY — TO EFEKTYWNA 
POPRAWA PŁAC REAL­
NYCH!

WYRAZY POMOCNICZE: krew- 
z-ruta. rano-s-tura. staw-y-dola, 
para-j-noga, runo-ś-cena. pani-p- 
reda, kura-c-yale, port-o-eter, 
szef-e-kurs, drut-y-włos, tron-a- 
park. karo-p-rada. sowa-w-azot, 
trop-ł-auto, piec-r-elew, łuna-l- 
nuta, bary-c-hala.
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